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Kraków 16 listopada. Zamiast kształcić umysły do samodzielnego ży- 
Zanadto długo żyliśmy pozbawieni samo- 
dzielności, aby nas autonomia nie miała za- 
stać nieprzygotowanych,- tem więcej gdy szczu- ; ; EA 
pły zakres, mianowicie zaś rodzaj udzielonego|. Tymczasem jest inna droga wyjścia. Na- 
nam. samorządu, nie odpowiada pierwszym leży dążyć nie do centralizacyi, ale do zmiany 
warunkom istotnej autonomii. Rozdział władz | Warunków przeszkadzających rozwojowi samo- 
na rządowe i autonomiczne, z których pierwsze |"Z4du, należy wspierać pracę, pomagać insty- 
nie poczuwają się do obowiązku: polepszenia tucyom i usiłowattiom autonomicznym do za- 
stosunków krajowych, a drugie pozbawione wła- dośćuczynienia tym potrzebom, jakie one speł- 
dzy wykonawczej nie są w stanie zaradzić roz- |niać mogą i powinny. Podobnie zatem, jak po- 
przężeniu i skierować życie narodowe na dro- |tePiliśmy wnioski centralistyczne Wydziału kra- 
gi odpowiednie; bezsilność gmin sprowadzonych |J0Wego w sprawie autonomii gmin, jak oświad- 
do takich rozmiarów, że nie są one w stanie czyliśmy się przeciw centralizacyi wychowania 
rozumieć potrzeb własnych, ani też zadośćczy- ludu, tak samo uznajemy za szkodliwe prze- 
nić obowiązkom, chociażby je najlepiej poj- | oSić szpitale na fundusz krajowy. Kraj i gmi- 
mowały; rozdział społeczny zastrzeżony w u- |1% mają właściwy zakres działania. Kraj, o- 
stawie o obszarach dworskich będących naj-| Prócz wpływu ustawodawczego sejmu, winien 
większą parodyą autonomii, tym utworem biu- | załatwiać potrzeby i interesa ogólne, gminy- 


do której długo wzwyczajony, może nawet bez 
przykrościby powracał. 


_ rokratycznego reakcyonizmu, którego bolesne | miejscowe. Jeżeli kraj w kwestyi szkolnej przy- 


chodzić ma w pomoc gminom, a przytem 
kształcić winien nauczycieli ludowych i zape- 
wniać im stosowne za pracę wynagrodzenie, 
jeżeli w kwestyi szpitalnej może również do- 
pomagać gminom, a przytem ma obowiązek 
posiadać zakłady powszechne, urządzone wzo- 
rowo, według wymagań nauki i postępu me- 
dycyny, jeżeli ogólna służba zdrowia należy 
do kraju; to gmina w swoim zakresie działa- 
nia winna czynić zadość miejscowym intere- 
som, winna dbać o oświatę w tym szczupłym 


następstwa dotychczas w stosunkach naszych 
trwają i sieją zarazę; wszystko to razem wzię- 
te sprawia, iż tracimy zaufanie do autonomii 
iwidząc rozprzężenie społeczne, bezczynność 
naszych instytucyj samorządu, zaczynamy pra- 
gnąć większej centralizacyi dla nadania pe- 
sprężystości organicznemu rozwojowi 
kraju. 

Objawy takie, rzec można, zrozpaczenia o 
samorząd są nader liczne i odbiły się w pro- 


cia, pogrążalibyśmy kraj cały w bezczynności, 


- krajowemu. 


_rzyść. Nietylko bowiem Wydział krajowy nie 


jektach ustaw, oraz w najważniejszych wnio- 


skach stawianych na sejmie, a nawet po za 
sejmem. Z tego usposobienia umysłów wyszły 
projekta wydziału krajowego odbierające gmi- 
nom cały niemal zakres autonomiczny i prze- 
noszące obowiązki gmin na urzędników Rad 
powiatowych, podległych ściśle Wydziałowi 
Oceniliśmy dostatecznie projekta 
rzeczone, tu tylko chcieliśmy zwrócić uwagę 
na ogólny ich charakter, który, dostrzegamy 
również w żądaniach zcentralizowania fundu- 
szów szkolnych w Wydziale krajowym, i w o- 
góle w zbytecznej centralizacyi, jaką różne pro- 
jekta chciały nadać kwestyi wychowania ludu. 
Nakoniec tę samą zasadę postawił ks. Król 
w swoim wniosku przeniesienia szpitali na fun- 
dusz krajowy. 

Wobec zatem nienormalnych stosunków na- 
szej autonomii szukamy ratunku w centraliza- 
cyi, w skupieniu władzy w rękach rządu, lub 
najwyższej naszej instytucyi autonomicznej. 
Bardzo mała jednak stąd może wypaść ko- 


dzierży w swych rękach dostatecznej władzy, 
ale również nie posiada środków do jej wykona- 
nia. Przez zcentralizowanie podnieść wypadnie 
znacznie podatki krajowe, a skutek już przez 
to samo będzie wątpliwy, że władza central- 
na rządowa, czy autonomiczna, nie posiadała- 
by dokładnej znajomości faktów, ani nie mo- 
głaby z samej natury swojej, wpływać na spo- 
tęgowanie ogólnej działalności. Wpadlibyśmy 
więc w zamęt, a osoby i korporacye zdawszy 
całą odpowiedzialność na Wydział krajowy, 
na nowo odwykałyby od poznawania stosun- 
ków, od usiłowań polepszenia stanu rzeczy. 


zakresie pierwszych potrzeb jej mieszkańców, 
winna dbać o zdrowie i życie swych obywateli, 
niosąc im pomoc i radę. 

Nie zasada autonomiczna temu winna, że 
nie mamy szkół ludowych, lub że nasze szpi- 
tale gminne w złym znajdują się stanie, ale 
winna temu bezsilność naszych gmin. Gdyby- 
śmy gmin mieli 5 do 10 razy mniej, gdyby- 
śmy raz pozbyli się fatalnych obszarów dwor- 
skich, toby gminy nasze wszędzie odpowie- 
dzieć mogły swemu zadaniu i nie potrzebowa- 
libyśmy szukać ratunku w tak zgubnym środ- 
ku, jak centralizacya. Znowu zatem przycho- 
dzimy do zasadniczej kwestyi gmin zbioro- 
wych, do podstawy autonomicznego rozwoju i 
swobodnego, a prawdziwego postępu samodziel- 
nego życia każdego narodu. W samorządzie, 
w autonomiii, anie w centralizacyi jest siła i 
życie; szukajmy więc tylko sposobów jej roz- 
woju, a nie zaprzeczajmy słusznej zasadzie, dla 
tego, iż się obawiamy naruszyć utwor Schmer- 
lingowski podziału kraju na kasty, na rząd i 
autonomię bezczynną. ERT- 


N. fr. Presse rozprawia teraz o konserwatyzmie. 
Dotąd słowo to miało w jej szpaltach znaczenie o- 
belgi, t. z. Schimpfwort, i szło zawsze w parze 
z przymiotnikami feudalny, klerykalny i t p. Na 
pogłoskę krążącą w wyższych kołach wiedeńskich, 
że ministeryum ma obrać kierunek konserwatywny, 
N. fr. Presse przybiera siebie i swoje stronnictwo 
w konserwatywne pióra. Dziwny to zaprawdę wi- 
dok tego pawiego ogona radykalizmu wiedeńskiego, 
który dotąd błyszczał najjaskrawszemi barwami de- 
strukcyjnych dążności, który się szarzał we wszy- 
stkich kałużach rewolucyjnego liberalizmu, a nagle 
chce roztoczyć białe konserwatyzmu barwy. 


Zwany już jest system tego organu i tego stronnic- 
twa, że sobie tylko przyznaje wyłączność i prawdzi- 
wość zasad, jakie mu na razie są potrzebne. Prawdzi- 
wa wolność jest tylko ta, Jasą uznaje liberalizm wie- 
deński, zasadę konstytucyonalizmu zdawałoby się, że 
dopiero odkryli wiernokcnstytucyjni, postęp jest 
ich także sekretem, jak i przywilej na prawdziwą 
austryackość — teraz zaś dowiadujemy się że pra- 
wdziwy konserwatyzm jest także wyłączną wła- 
snością tego stronnictwa, które dotąd odznaczało 
się burżeniem i podkopywatiem wszystkiego, co 
jego wszechwładcy nie chciało się poddać, lub stało 
na zawadzie. > i 

Ciekawe są definicye konserwatyzmu według N. 
fr. Presse. Najpierw dotyka ona kwestyi poli- 
tycznych i pyta: „czy jest konserwatywnem roz- 
bijać z trudem po długich latach przeprowadzoną 
jedność krajów reprezentowanych w Radzie państwa, 
aby z niej wykroić siedemnyście drobnych kraików?* 
My zaś odwracamy pytanie; czy jest konserwatyzmem 
gubić monarchię rozbijając jej naturalne podstawy 
i wydając siedemnaście krajów koronnych pod ni- 
szezącą i wrogą przewagę trzech czy czterech nie- 
mieckich prowineyj, co nie byt państwa, ale mrzonki 
pangermenizmu mają na oku, czy jest konserwa- 
tyzmem pozbywać się dla przypodobania się wie- 
deńskim trybunom wszystkich naturalnych podwalin 
społecziiych i narodowych żywiołów zbiorowej mo- 
narchii ? 

Czy jest konserwatyzmem poddać monarchię pod 
eksperymenta doktrynerów w centralaym parlamen- 
cie, co konstytucyonalizm austryacki uważają tylko za 
rodzaj laboratorium dla swoich prób radykalizmu 
a raczej chemieżaych procesów rozkładu; czy by- 
łoby konserwatyzmem pozbywać się hamulca w o- 


wych sejmach krajowych, z których dotąd wycho-| 


dziła tylko obrona interesów społecznych i konser- 
watyzm zasad politycznych, i poddawać się pod 
dyktaturę jakiegoś klubu lub nawet pod groźbę 
ulicznych zbiegowisk, jak siętem stronnictwo N..fr. 
Presse już posługiwało. - 

Nie waka się N. fr. Presse przejść nawet na 
pole religijne, chcąć i tam dowieść konserwatyzmu 
swego stronnictwa, co zatknęło sztandar bezwyzna- 
niowości i każdą sposobność wyzyskiwało na walkę 
przeciwko kościołowi, ja wzniecanie religijnych 
waśni. Na tym punkcie N. fr. Presse się żdra- 
dziła, zkąd ten nowy jej konserwatyzm importo- 
wany: oto prosto z Berlina. Konserwatyzmem -bo- 
wiem zowie walkę państwa z kościołem i powtarza 
z organów bismarkowskich o potrzebie zapewnienia 
najwyższej władzy państwu (Souverenität des Staates) 
w obec Papieża i biskupów. Kierunek ten bezwy- 
znaniowości i wzniecania sporów religijnych nie na- 
zywa się konserwatyzmem nawet w protestanckich 
Prusiech, w Austryi jest tylko zamachem na spokój 
wewnętrzny, na podstawy religijne społeczności, jest 
radykalizmem na modłę i na korzyść Prus. 

To też konserwatyzmu austryackiego w całej tej 
filipice dojrzeć nie podobna, jak go nie było w za- 
biegach stronnictwa. Konserwatyzm zawisł na. u- 
szanowaniu i zachowaniu wszystkich naturalnych 
składowych żywiołów państwa; wszystkie te żywioły 
rozbijają centraliści a podkopują liberaliści wie- 
deńscy. Jedncj reformy, jednego usiłowania nie 
wykaże organ wiedeński, w którem by jego stron- 
nictwo nie występowało destrukcyjnie. Jeśli się 
chlubi N. fr. Presse korzystniejszem położeniem 
monarchii pod względem finansów i polityki ze- 
whętrznej, to nie ma prawa rewindykowania zasługi 
z tego polepszeaia stronnictwu, które było jedyną 
przyczyną skrzywienia organizacyi i utrzymywania 
waśni, które na zewnątrz doradzało rozbrojenie 
i niemal abdykacyę ze stanowiska mocarstwa, które 
nawewnątrz wszystko poświęca dla swoich celów 
i doktryn. ; 

Austryę na stanowisku mocarstwa bronili Wẹ- 
grzy i Polacy, Austryę od skrajnego radykalizmu 
liberałów wiedeńskich broniła opozycya autonomi- 
czna Rady państwa, która mimo niezadowolenia 


swych potrzeb stała zawsze przy zasadzie konser-|wienie zawiera ustawa szkolna uchwalona przez 
watyzmu państwa i nieraż ódkładała swoje intere |sejm wyższo-austryacki, w $$ 36, 37, 38. Jednak 
sa dla tej zasady. dodać należy, iż fundusz szkolny krajowy nakazu- 
Smiesznością jest chełpienie się MV. fr. Pr., że|ją ustawy te tworzyć nietylko z funduszu szkol- 
wiernokonstytucyjni są koryfeuszami polityki prawa | nego normalnego, z kar sądowych, ale nadto z pa- 
i państwa na prawie opartego. Pytamy wobec ko- | leżytości pobieranćj od każdćj gminy na szkołę po- 
gó zasadę prawa uznawało to stronnictwo, czyich |czątkową, a resztę dopiero sumy potrzebnej naka- 
praw przeciwnie nie naruszyło? Kraje koronne, | zują ściągać podatkiem na cały kraj rozłożonym. 
narodowości, kościół i religia, sama nawet korona | W niższćj Austryi, Morawii i Czechach ustawy po- 
doznały już i mogły wypróbować to poszanowanie | lecają wypłacać pensye nauczycieli szkół ludowych 
prawa, tene konserwatyzm liberalnych wiernokon-|z funduszów okręgu szkolnego, do którego mają 
stytucyonistów. wpływać z jednćj strony należytości z gmin na 
Lecz błąd to w nazwie tylko. Do konserwaty-|szkoły początkowe, z drugićj strony zasiłek ze 
zmu daremnie się przyznaje W. fr. Presse, bo ten| skarbu krajowego czyli z podatków ogólno-krajo- 
w Austryi z zasady musi być nietylko państwowym, | wych. Wszędzie zaś do funduszu szkolnego czy to 
ale politycznym, monarchicznym, religijnym, naro- | krajowego, czy okręgowego czy gminnego, włączo- 
dowym i społecznym; lecz N. fr. Presse może|ne być mają zapisy osób prywatnych i korpora- 
chciała mówić o reakcyi i represyi państwa, do|cyj 
ktorej jej stronnictwo uczuwa tradycyjuy pociąg, 
o poświęceniu konserwatywnych żywiołów, a wkro-|w stanie zbudować lub zakupić -domu szkolnego 
czeniu rządu w kolej pamiętną w Austryi, od cza-| własnym nakładem i w oznaczonym czasie, poży- 
sów Bacha. Wystąpienie N. fr. Presse było jakby|czek na ten cel i na prośbę tychże gmin. Pożyczka 
rodzajem zachęty ze strony liberałów, że gotowi|udzielana na ten cel gminie nie może przenosić ty- 
oni przyklasnąć nawet konserwatyzmowi, jeśli on|siąca złr. Pożyczki te spłacać będą gminy ratami 
będzie centralizacyjnym, czyli jeśli zachowa wszyst- | wraz z procentem, według szczegółowych przepi- 
kie swobody stronnictwa, a obróci się przeciw kra-|sów przez sejm postanowionych. -Aby mieć fundusz - 
jom koronnym. Nie sądzimy, aby w rozstrzygają- |na te pożyczki, sejm dałby oddzielną ustawę upo- 
cych kołach wiedeńskich podzielano takie pojęcie | ważnienia Wydziałowi krajowemu do układu z ban- 
konserwatyzmu. kiem krajowym lub zagranicznym o dostarczenie 
pieniędzy potrzebnych na pożyczki dla gmin pro- 
szących o pożyczenie pieniędzy dla zbudowania do- 
mów szkolnych. Pieniądze te pożyczane byłyby gmi- 
nom pod takiemi samemi warunkami, pod jakiemi 
bank dostarczyć by się ich zobowiązał. Raty od 
gmin spłacających pożyczkę, ściągać będzie Wy- 
dział krajowy przy pomocy władz właściwych. „Ca- 
|łe więc to działanie finansowe byłoby istotnie po- 
życzką zaciągniętą przez gminy od zakładu ban- 
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KORESPONDENCYA „CZASU: 


wów 14 listopada, 


Przesyłam dziś dokończenie projektu zasad 
do ustawy, szkolnéj wypracowanego przez posła 
Chrzanowskiego: 

Obowiązki kraju względem zakładania i utrzy- 
mywania szkół początkowych: 

Po lsże. Skarb krajowy- płacić będzie na pokry- 
wanie płac nauczycieli przy szkołach początkowych, 
zasiłek roczny 100 do 200 złr. czyli przecię- 
ciówo 150 złr. dla każdćj szkoły początkowćj, za- 
kładanćj lub istniejącćj a niemającćj dostatecznego 
uposażenia. Suma potrzebna na ten wydatek (któ- 
ra obecnie wynosiłaby najwyżćj 300,000 złr. a pó- 
źnićj wzrosłaby może do 500,000 złr.) zamieszcza- 
na będzie w każdorocznym cgólnym budżecie wy- 
datków krajowych i pokrywana w części dochoda- 
mi funduszu szkolnego normalnego, podatkiem od 
spadków przekazanym na szkoły i karami sądowe- 
mi na te szkoły przekazywanemi (co ogółem wy- 
nosi około 100,000 złr.); reszta zaś sumy pokry- 
wana byłaby ogólnym dochodem z podatków kra- 
jowych. Gdy ta reszta sumy wynosiłaby około 
200;000 złr. rocznie, przeto potrzebaby podatek 
krajowy podnieść o 4 centy (cent przynosi 52,200 


jest całkiem bezpłatna. 


kowego za pośrednictwem i poręczeniem kraju; w 
skutek tego pod korzystnemi dla gmin warunkami 
a bez żadnego obciążenia skarbu krajowego. 
à Prawa gminy szkolnej : ; 

Po 1sze. Nauka w szkole początkowéj publicznéj 
Dzieci wszystkich mie- 
szkańców gminy pobierać będą zupełnie bezpłatnie 
wszelką naukę w szkole początkowéj. Od rodzi- 
ców posyłających dzieci do szkoły nie będzie wy- 
magana żadna opłata, czy to pod tytułem wpiso- 
wego czy pod jakimkolwiek innym. Wspomnieć tu 
należy, że w niektórych krajach austryackich i 


niemieckich pozwala ustwa pobierać opłatę wpiso- — = 


wą od dzieci chodzących do szkoły początkowćj; 
jednak w innych krajach niemieckich jak np. w 
Vorarlbergu, ustawodawca zabronił pobierania ja- 
kiejkolwiek opłaty od dzieci chodzących do szkoły 
początkowój, już to, aby nie zniechęcać rodziców 
od posyłania dzieci do szkoły, już to, aby nawet 
najbiedniejszym rodzicom przystępną uczynić naukę 
początkową dzieci. 

Po 2ie. Dom szkolny, grunta i place do szkoły 


złr.) na jeden złr. podatku bez dodatku, a przeto | należące, i wszelkie fundusze uposażenie szkoły po- 
tylko o 2 centy na 1 złr. podatku z dodatkiem. |czątkowćj gminnćj stanowiące, są własnością gmi- 
-To dawanie w Galicyi zasiłku funduszu krajo- |vy szkolaćj i na jéj imię zabezpieczone być win- 
wdgo na szkoły początkowe i pokrywanie sumy na | ny hipotecznie, lecz gminie nie wolno ich obrócić na 
to potrzebnój podatkiem krajowym; nie byłoby by- |inny użytek. Takie postanowienie ma ważny po- 
najmniej wypadkicm wyjątkowym gdyż zasadę tę|wód w kraju naszym, aby w razie jakićj przemia- 
przyjęły w większym lub mniejszym  rozmiarzć |ny politycznćj, zabezpieczyć lepiej od zaboru upo- 
wszystkie prawie ustawodawstwa w monarchii au-|sażenia szkół początkowych; gdyż jeśliby były 
stryackićj. I tak ustawa krajowa salzburska w|na imię szkoły zabezpieczone, mógłby łatwićj rząd 
Sfie 37 orzekła: „Założenie i utrzymywanie po-|wziąść je wraz z szkołą pod własną administracyę. 
trzebnych szkół począł kowych jest sprawą wspólną | Takie także zabezpieczenie uposażenia szkoły po- 
całego kraju Salzburga, który z funduszu krajo- |czątkowój na imię gminy, zapewnia większy wpływ 
wego szkolnego mającego się ntworzyć, opędzać |społeczeństwa na kierunek tejże szkoły. 
będzie wszelkie wydatki na szkoły początkowe.*| Po 3ie. Każda gmina szkolna ma prawo przed- 
Ustawa ta wyjmuje dalój od tego prawidł: i wkła- |stawiać władzy szkolnój osoby posiadające uzdot- 
da na gminę miejscową jedynie obowiązek dania | nienie ustawą przepisane, na nauczycieli dla swćj 
lub zbudowania domu szkolnego, dostarczenia dla |szkoły peczątkowćj. Władza szkolna mianuje nau- 
niego opału, mieszkania dla nauczyciela, gruntu |czycielem pszedstawioną osobę, lub może z wa- 
pod praktyczną naukę rolnictwa i -sadownictwa, |żnych powodów odmówić mianowania; lecz nie mo- 
placu na naukę gimnastyki. Takie samo postano- |że mianować osoby nieprzedstawianćj przez gminę, 
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TYGODNIK LWOWSKI 


Listy, reklamacye i rekreminaaye. — List pierwszy. — O wpły- 
wie żydów na literaturę polską, a mianowicie na dzien- 
nikarstwo warszawskie. — Odpowiedź. — Czy mamy 
zazdrościć Niemcom. — List Palackiego. — Fritz Ren- 
ter i Ryszard Wagner. — Warszawska Wiwa jako 
pierwszy debiut dziennikarzy żydowsko-polskich, — List 

_ drugi. — Nie wywołaj wilka z lasu! — Wet za wet.— 


Curiosum egzamnacyjne. — Dalszy ciąg nastąpi. — d 


Nowe dzieło. 


Otrzymałem w ostatnich dwóch tygodniach wiele 
ustnych a nawet pisemnych reklamacyj od niektó- 
rych osób, którym się nie podobały rozmaite uwa- 
gi moje, wypowiedziane w kilku niedawnych tygo- 
dnikach. Na ustne reklamacye najlepiej odpowiadać 
ustnie, ale z listami koniecznie wypadałoby się 
rozprawić na papierze. Są między niemi grzeczne 
i niegrzeczne — i pierwszym daję pierwszeństwo, 
zachowując sobie drugie na czasy późniejsze. 


* 
* 


* . 
„Do pana DEL... we Lwowie. 
„Użalałeś się pan niedawno w jednym z swoich 
tygodników, a to przy sposobności wydania listów 
Odyńca przez Dra Bratranka w niemieckim języku, 


"że nasi żydzi wykształceni oddają się tylko dzien- 


nikarstwu niemieckiemu, i że najjadowitsze wycie- 
czki przeciw Polakom w dziennikach wiedeńskich 
pochodzą najczęściej z pod pióra galicyjskich żydów. 

„Nie wchodzę w prawdziwość tego twierdzenia, 
zwracam jednak uwagę pańską na to, że popełni- 
łeś pan niesprawiedliwość, utrzymując, iż wszyscy 
żydzi wyższych zdolności piszą tylko po niemiecku 
i w anti-polskim duchu. Musisz pan przecie znać 
dziennikarstwo warszawskie, w którem z powodze- 
niem literackiem i pożytkiem dla kraju pracuje 


' znaczna stosunkowo ilość żydów.“ 


Podpis nieczytelny. 


x 
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Szanowny mój korespondent ma zupełną słuszność 
co do udziału żydów w dziernikarstwie warszaw- 
skiem -— ale przykro mi, że nie ma jej co do owe- 
go „literackiego powodzenia i pożytku dla kraju,* 
o którem wspomina. Pozwoli mi tedy łaskawy opo- 
neut, że na uwagę jego odpowiem uwagą , która 
mu się zapewne tak samo niepodobać będzie jak 
ta, przeciw której wystąpił owym listem. 

Jeżeli chodzi o materyalny rozwój dziennikar- 
stwa warszawskiego, o jego, że tak powiem wzrost 
merkautylny — to niepodobna odmówić zasługi ży- 
om warszawskim, trudniącym się wydawnictwem 
i literaturą. Przedsiębiorczością swoją, zręcznością, 
spekulacyjnem sprytem, obrotrą skrzętnością, któ- 
rych to zalet nasi wydawcy i księgarze pozazdro- 
ścić im mogą, doprowadzili oni istotnie do tego, 
że dzienniki i wydawnictwo rozchodzą się w Kró- 
lestwie takiemi liczbami egzemplarzy, jakie dotąd 
tylko za granicą były praktykowane, a o jakich ni- 
gdy przedtem ani śniliśmy. Wprowadzili oni ruch 
w bandel księgarski, umieli objąć kardzo szerokie 
koła czytelników i wcisnąć się z dziennikiem lub 
książką tam nawet, gdzie dotąd zaledwie kalendarz 
docierał. Pod tym względem nikt nie zaprzeczy 
zasługi Orgelbrandom, Gliicksbergom, Lewenthalom. 
Jeżeli mój szanowny korespondent rozumie pod 
tym „powodzenie literackie i pożytek dla kraju — 
to ma ze swojej strony i w swojem pojęciu rzeczy 
rację. 

"My jednakże objawu tego tak pojmować nie mo- 
żemy. Przeciwnie widzimy w tem więcej „powodze- 
nia spekulacyjnego i pożytku finansowego* — niżeli 
innych podnioślejszych korzyści. Dziennikarstwo 
warszawskie, jak z jednej strony jest pocieszającym 
objawem wzrastającej liczby czytelników, tak zno- 
wu z drugiej strony zasmuca i gorszy swym wyra- 
żnym, nieprzyzwoicie naprzód wypychającym się ce- 
lem — spekulacyjnym... Dobry interes zdaje się 
tu być najpierwszem zadaniem — cele literackie 
stoją na drugiem planie. Nie mielibyśmy nic przeciw 
temu, gdyby cele materyalne i moralne były tu 


koordynowane, bo trudno wymagać ofiar i poświę- 
ceń od wydawców; ale takiego widocznego, źle ma- 
skowanego poddania strony czysto-literackiej inte- 
resom finansowo - spekulacyjaym niepodobna nieu- 
ważać za objaw wprawdzie nowy u nas, ale smu- 


tny... Ale o tem wspominaliśmy już nieraz i po- 
zwalamy sobie odesłać szanownego korespondenta 


do dawniejszych uwag, wypowiedzianych przez nas 


o tej stronie obecnego ruchu literackiego w War- 
szawie. i 

Otóż i jedna zasługa — wydawnicza. Przejdźmy 
do drugiej — autorskiej, literackiej. Z tej niestety 
mniej jeszcze możemy być zadowoleni. Pod tym 
względem musimy zanotować, że pierwsze pismo, 
które na wysoką skalę rozpoczęło propagować za- 


sady materyalistyczne i antireligijne — założyli 
w Warszawie żydzi i literaci. 
Tem przyjemnem pismem jest Niwa — organ, 


który wziął sobie za zadanie popularyzować naj- 
wstrętniejsze zasady bezbożnej filozofii, szerzyć naj- 
przesadniejsza obłędy tak zwanego pozytywizmu, 
a tym sposobem zatruwać polskie społeczeństwo. 
Pierwsza to próbka udziału żydów w literaturze 
zaprawdę nie jest szczęśliwą i daje wiele powodów 
do obaw. Wchodzą oni w ten zawód z negacyą 
wszelkiej pozytywnej wiary, z radykalnem lekcewa- 
żeniem a prawie nienawiścią tradycyj narodowych, 
ktorych nie rozumią i nieczują... 

I dla tego też — kto wie, czy powinniśmy za- 
zdrościć Niemcom ich literatów żydowskich, choć 
między niemi tyle świetnych znajdujemy imion, i 
czy przeciwnie słusznie obawiać się należy, aby 
ten nowy żywioł nie wniósł nam rozstroju, nega- 
cyi, wywrotu pojęć tradycyjno-narodowych i chrze- 
ściańskich?... < 

Niedawny, a bardzo wymowny głos Palackiego 
w tej kwestyi nie da się zepchnąć na karb nato- 
dowego antagonizmu. Niepodobna zaprzeczyć, że 
żydzi głównie wnieśli w dziennikarstwo niemieckie 
tę nienawiść do wszystkiego, co sięga przeszłości, 
tę namiętną walkę przeciw wierze św., tę radykal- 
ną negacyę wszelkich prac historyczaych. Nie Pa- 
lacki pierwszy dotknął tej strony literatury i pu- 


x 


blicystyki niemieckiej. Uczynił to znacznie dawniej |tropne. Że jest niesprawiedliwe, to także nie po- 
znany i znakomity pisarz niemiecki Fritz Reuter, | dlega wątpieniu. Jak się mają Niemcy uczyć po 
który wykazał trafnie szkodliwy wpływ Heinego |polsku, kiedy my nie uczymy się po niemiecku, 
i Bórnego, tych dwóch najnowszych reformatorów | kiedy u nas malutka gramatyczka niemiecka dla 
kierunku umysłowego w Niemczech, — poruszył tę | szkół niższych daje już autorowi kompetencyę do 
kwestyę również Ryszard Wagner swą broszurą | katedry uniwersyteckiej, i kiedy na pewnej wszech- 
Das Judenthum in der Kunst, która wpadłszy | nicy pewnego miasta pewien profesor kandydatom 
w osie gniazdo: żydowsko-niemieckiego dziennikar-|z historyi literatury takie stawi pytanie: „Kiedy 
stwa, wywołała w swoim czasie ogromną i namię-|w języku niemieckim po und położyć przecinek ?* 
tną wrzawę. „Dla czego w niemieckim języku -piszą się rzeczo- 
Wobec takich doświadczeń pozwalamy sobie|wniki majuskułami?* itd. 
mieć cokolwiek różne zdanie o „powodzeniu lite-| „Nie wywołujmy wilka z lasu, i nie róbmy s0- 
rackiem i pożytku dla kraju“, wypływającym z do- | bie wzajemnych wyrzutów !“ 
tychczasowego udziału żydów w polskiej literaturze. becia 
k * Ponieważ na ten list nie mam co odpowiedzieć, 
Panu DEL. w Czasie, na dole. SN a na dalszy ciąg otrzymanych reklamacyj, których - 
„Na miłość Boga, co Panu wpadło do głowy, |osobliwie w stronie herbatek naszych lwowskich 
żałować, że Niemcy nie umieją po polsku i nie|dość sporo odebrałem, miejsca już w dzisiejszym 
znają naszej literatury? Żądanie takie jest nieroz- | Tygodniku nie starczy — więc kończę wiadomością . 
tropne i niesprawiedliwe. o nowej, ciekawej książce, która nie mogła poja- 
„Nieroztropne jest dla tego, bo gdyby Niemey|wić się w stosowniejszym czasie. Jest to dzieło 
na'seryo zaczęli się uczyć i czytać po polsku, tojp. Władysława Fedorowicza O Szkołnietwie ludo- 
naprawdę gotowi się podowiadywać rozmaitych pię- |wem w Anglii. Autor na podstawie bardzo rozle- 
knych rzeczy. Wiesz pan co? lepiej niech Niemcy |głych i gruntownych studyów podaje nam historyę 
nie czytają po polsku, i niech pewne sekreciki zo- | rozwoju szkolnictwa ludowego w Anglii. Nasi de- 
staną między nami. klamatorowie, którzy tak głośno krzyczą i takie 
„Czy miłoby to nam było, gdyby np. Niemcy | niecierpliwe, gorączkowe stawiają żądanie, mogąsię 
przeczytali jednę z najnowszych powieści polskich, | wiele z tej książki nauczyć i przekonać, że nie tyl- 
i dowiedzieli się z niej, że autorowie wybierają |ko Krakowa w Polsce, ale i szkół nigdzie odrazu 
sobie bohaterów i bohaterki od — Sperła, że po-|nie zbudowano. Autor traktuje swój przedmiot spo- 
słowie nasi do Rady państwa przesiadują u— Sper- |kojnie, trzeźwo i z wytrawną objektywnością — 
la, podczas gdy się ważą losy ojczyzny, a głos ich |rzecz uznania godna w chwili i w kwestyi, w któ- 
właśnie ma rozstrzygnąć jej zbawienie; że młodzi, |rej większa część prasy występuje z zaślepioną je- 
wykształceni Polacy znajdują kochanki i żony mię- | dnostronnością. Dotąd wyszedł tylko pierwszy tom 
dzy ex-pięknościami — Sperła, i że polskie rodziny | pracy p. Fedoerowicza. Spodziewać się wypada, że 
sprowadzają sobie bony do dzieci (sic!) także |książka, poruszająca tak ważną kwestyę, znajdzie 
od — Sperla, za pośrednictwem inseratów i reda- | obszerną publiczność. 
kcyj ?.... DEL... 
„lak się boję, aby się o tem Wiedeńczycy nie 
dowiedzieli, że zatajam nawet tytuł tej oryginalnej 
polskiej powieści... Niech to zostanie w sekrecie! 
„Otóż i dowód, że żądanie pańskie było nieroz- 
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ETZ ACE 


wyjąwszy, gdyby gmina nie przedstawiała w ozna- 
_ czonym czasie osoby uzdolnionćj na nauczyciela 
kw w innych przypadkach oznaczonych szczegóło- 

mi postanowieniami niniejszćj ustawy. Ustawa 
ta orzeknie także przypadki, w których prawo 

' przedstawiania osoby- uzdolnionój na nauczyciela 
przechodzi z gminy szkolnój na radę okręgową 
szkolną: 

Po 4te. Reprezentacya gminna miast mających 
własny statut i miast mających więcej niż 80,000 
mieszkańców, ma prawo mianowania nauczycieli 
przy swych szkołach początkowych, jeżeli na utrzy- 
manie tych szkół nie pobiera to miasto żadnych 
zasiłków ze skarbu krajowego i utrzymuje je z wła- 

'snych funduszów. Jednak może mianować nauczy- 
cielami osoby posiadające przepisane ustawą uzdol- 
mienie, a mianowania te przedstawia tylko do za- 
twierdzenia naczelnej władzy szkolnej krajowej. 

Place nauczycieli szkół początkowych. 

_ Ustawa zasadnicza szkolna z14go maja 1869 r. 
orzekła w §. 55 zasadę, iż nauczyciel szkoły po- 
czątkowej powinien pobierać taką płacę, aby mógł 
utrzymąć się wraz z rodziną (pomocnik nauczycie- 
la bez rodziny), nie pomagając sobie do utrzyma- 
nia się  jakiemkolwiek ubocznem zatrudnieniem, a to 
aby mógł poświęcać cały czas swemu zawodowi. 
Tę płacę ma pobierać bezpośrednio od władzy 
szkolnej lub z kasy publicznej, a nie należy go 
stawiać w położeniu, iżby sam trudnił się ściąga- 
niem należytości od gminy na swoją płacę. Ustawa 
zasadnicza szkolna pozostawiła ustawodawstwu kra- 
jowemu zachowanie i rozwinięcie tych dwóch za- 
sad co się tyczy płac nauczycieli. 

Odnośnie do powyższej zasady, a zarazem zwa- 
żając na stosunki nasze i finansowe położenie kra- 
Ju, wnosi w tym projekcie, aby oznaczyć trzy kla- 
sy co do minimum płacy nauczyciela posiadające- 
go uzdolnienie odpowiednie ustawie, i orzec: 1) W 
gminach niemających 2000 ludności, płaca nauczycie- 
la ukwalifikowanego wynosić ma przynajmniej 250 złr. 
i 50złr. na mieszkanie, lub odpowiednie mieszka- 
nie w naturze; jeżeli ogród dla nauczyciela należy 
do uposażenia szkoły, nie liczy się tenże do płacy, 
lecz jest tylko dodatkowem jej polepszeniem; zbo- 
że, które gmina zobowiązała się dawać w naturze 
nauczycielowi, liczy się do płacy według cen miej- 
scowych. 2) W gminach mających 2000 do 10,000 
ludności, płaca nauczycieli nie może być mniejszą 
nad 300 złr. i 80 złr. na mieszkanie, lub miesz- 
kanie w naturze; 3) w gminach więcej niż 10,000 
mieszkańców, najniższa płaca nauczyciela posiada- 

jącego ustawą przepisane uzdolnienie ma być 400 
złr. i 80 złr. na mieszkanie, lub mieszkanie w na- 
turze. ` 

W poparciu tego ustępu swojego projektu co do 

płac nauczycieli, przytoczył p. Chrzanowski, iż w 
innych krajach monarchii austryackiej, oddzielne 
ustawy „urządzające stosunki prawne nauczycieli 
przy szkołach ludowych,* uchwałone w 1869 i 
1870 r. wraz z ustawami o urządzaniu i utrzymy- 
waniu szkół, oznaczyły wyższe nawet płace nau- 
czycieli. I tak: ustawy, w Czechach, w Szląsku, 
w Morawach, w Niższej Austyi, Styryi, Karyntyi i 
Istryi, postanowiły, że wszystkie gminy podzielone 
będę na 4 klasy, odpowiednio z dziesięcioletniego 
przecięcia obrachowanej wysokości miejscowych 
cen żywności i innych potrzeb, i oznaczyły, że w 
gminach należących do klasy lej, t. j. w tych, w 
których ceny żywności są najwyższe, najmniejsza 
płaca nauczyciela ukwalifikowanego ma być 600 
złr. rocznie; w drugiej klasie gmin 500 złr., w 
trzeciej 400 złr., w czwartej 300 złr. (patrz $$ 16 
i 17 ustawy szląskiej, 21 i 22 ustawy czeskiej itd.) 
Ustawa wyższo-austryacka przyjęła inną zasadę w 
oznaczeniu płąc co do minimum płacy nauczycieli. 
Orzekła ona w $ 15, iż w gminach mających 
miej niż 2000 mieszkańców, płaca nauczyciela szko- 
ły początkowej 600 złr., w gminach klasy drugiej 
mających od 2000 do 4000 mieszkańców, płaca 
nauczyciela ma wynosić 700 złr.; w gminach ma- 
jących więcej niż 4000 mieszkańców, 800 złr. Za- 
sada takiego podziału jest przez to praktyczniejszą, 
że zwykle w gminach ludniejszych potrzeby do ży- 
cia są droższe, ale nadto: gmina ludniejsza może 
dać większą kwotę na utrzymanie szkoły, przyjęto 
zaś zasadę, że główny obowiązek utrzymania szko- 
ły cięży na gminie. 

- Co się tyczy pensyj wysłużonych, czyli 
emerytur dla nauczycieli szkół ludowych, oraz dla 
pozostałych po nich -wdów i sierót, ustawa za- 
sadnicza szkolna państwowa orzekła w $$ 56 i 57 
zasady: Po pierwsze, nauczycieli szkół ludowych 
tyczą się pod względem pensyj wysłużonych ogólne 
 prawidła dla urzędników państwa postanowione. Po 
wtóre, w lata służby należy wliczać czas, przez 
który pełnił tymczasowo obowiązki nauczyciela. Po 
trzecie, w każdym kraju utworzyć należy fundusz 
emerytalny dla nauczycieli szkół ludowych, do któ- 
rego mają wpływać kwoty, jakie z płacy nauczy- 
ciela ustawa krajowa na fundusz emerytalny od- 
każe, zasiłki od gmin i kraju, zapisy i dary na ten 
fundnsz, część dochodów ustawami na fundusz e- 
merytalny przekazanych. Po czwarte, fundusz ten 
emerytalny zostaje pod zarządem władzy szkolnej 
krajowej. Przeto ustawie krajowej szkolnej pozo- 
_staje tylko rozwinąć i zastować szczegółowemi prze- 
pisami powyższe zasady. i Ę 

Do zasad urządzenia szkoły początkowej, posta- 
nowionych ustawą zasadniczą szkolną państwową 
w $$ od lgo do 16go, dodać należy zasadę, iż 
szkoła początkowa winna być wszędzie, gdzie tyl- 
ko środki finansowe pozwalają to wykonać, a 
podzielona na osobne dwa oddziały: jeden dla 
chłopców, drugi dla dziewcząt, lub założone od- 
dzielne szkoły początkowe męskie i żeńskie. Gdy 
ustawa zasadnicza w $ 16 pozostawiła ustawie 
krajowej orzeczenie: czy w niższych klasach szko- 


- . ły początkowej może być powierzona nauczycielkom 


nauka chłopców, ustawa krajowa przyjąć powinna 
zasadę, że w niższych klasach szkoły początkowej 
mogą chłopców nauczać nauczycielki, posiadające 
ustawą przepisane uzdolnienie, a w oddziałach dla 
dziewcząt lub w szkołach początkowych żeńskich, 
mogą we wszystkich klasach nauczać nauczycielki 
ukwalifikowane. Motywa tego postanowienia są: 
po le, iż nauczycielki są więcej uzdolnione do na- 
uczania dzieci; po 2re, brak ukwalifikowanych 
nauczycieli dla szkół ludowych. 


Lwów 15 listopada. 
Siódme posiedzenie sejmowe. 


Dziś wniesiono pomiędzy innemi petycyę miesz- 
kahców m. Lwowa w sprawie szkół ludowych, 
podobne petycye zwierzchności gminnej w Stryju, 
wydziałów powiatowych Brzeskiego i Zywiec- 
kiego, petycyę tegoż ostatniego Wydziału tudzież 
Wydziału Kolbuszowskiego o zaradzenie sze- 
rzącemu się coraz bardziej pijaństwu; petycyę Wy- 
działu straży ogniowej lwowskiej o subwencję, 


POSYCS W sęk PCR "EET" EA a PM 


o republikacyę regulaminu policyi ogniowej, o uło- 
żenie regulaminu budowniczego dla gmin wiej- 
skich i o wezwanie rządu do iuterwencyi a towa- 
rzystwa asekuracyjne, ażeby pewny procent ofiaro- 
wały za zakupienie rekwizytów ogniowych; w koń- 
cu petycyę Towarzystwa małoruskiego „Pro- 
swita* o subwencyę 5.000 złr. : 

P. Chrzanowski wnosił, ażeby petycyę miesz- 
kańców [Lwowa odczytano, do tego jednak sejm 
się nie przychylił. Komisarz rządowy przedłożył 
projekt rządowy tyczący się kosztów szupaśnietwa. 

Marszałek doniósł, iż p. Włod. Badeni 
zrzekł się mandatu do Rady państwa. 

Z porządku dziennego odesłano przedłożenia 
rządowe o zamknięciu rachunków funduszu in- 
demnizacyjnego za r. 1871, tudzież o preli- 
minarzu tegoż funduszu ną r. 1873, do komisyi 
budżetowej, poczem przystąpiono do pierwszego 
czytania przedłożenia Wydziału krajowego o zmia- 
nie statutu Lwowa. ; i 

W sprawozdaniu swem podnosi Wydział krajo- 
wy, że „według obowiązującego statutu m. Lwowa, 
uchwała Rady miejskiej odnosząca się do naby- 
wania nieruchomości lub praw takich, które we- 
dług ustaw uważane są za nieruchomość, do zby- 
wania majątku gminy, do przyjmowania zobowią- 
zań wieczystych, do przyjmowania, obowiązków słu- 
żebnictwa, zastawu i porączenia, do zaciągania po- 
życzek i do operacyj kredytowych, tylko wtenczas 
ważną jest, jeżeli powziętą była na dwóch, nie 
prędzej jak w ośm dni po sobie następujących po- 
siedzeniach, odbytych w obecności przynajmniej 
trzech czwartych części członków całej Rady miej- 
skiej. 

„Lwowska Rada miejska składa się ze stu 
członków, do prawomocnego powzięcia podobnej 
uchwały potrzebnem jest przeto zebranie się dwa 
razy po 75 członków Rady, co tem trudniejszem 
jest, gdy Radni zastępców nie mają, a w myśl 
$. 24 wybory uzupełniające dopiero wówczas roz- 
pisane być mogą, gdyby przed końcem peryodu 
wyborczego ubyło dwudziestu Radnych. 

„Dla tego też prawie niepodobnem okazało się 
zebrać komplet 75 radnych nieodzowny do po- 
wzięcia uchwał powyżej wyliczonych. Od wejścia 
w życie obowiązującego statutu nie zebrał się jak 
tylko trzy razy taki komplet, a odtąd wszelkie 
sprawy tego rodzaju, sprawy bardzo ważne, jak 
zakupno gruntów pod budowę miejskich szkół lu- 
dowych, regulacye ulic, sprzedaż niektórych real- 
ności miejskich i t. p., niemniej sprawy pojedyn- 
czych mieszkańców podlegające temu przepisowi, 
zalegają od roku. 

„Z tych względów uchwaliła Rada miejska wnio- 
sek do zmiany powyższego postanowienia statutu 
w ten sposób, ażeby do ważnego uchwalenia spraw 
tego rodzaju zamiast kompletu trzech czwartych, 
komplet połowy członków całej Rady miejskiej wy- 
maganym był.* 
`. Wydział krajowy proponuje tedy następującą 
zmianę statutu dla miasta Lwowa: - 

Ustawa i t. d. 

Art. I. Ustęp drugi, $. 35, lit b. statutu miej- 
skiego, królewskiego stołecznego miasta Lwowa z 
dnia 14 października 1870, znosi się w teraźniej- 
szem brzmieniu, a w jego raiejscu ma odtąd obo- 
wiązywać następujące postanowienie; 

„W sprawach w tym ustępie określonych, uchwa- 
„ła, aby miała ważność, musi być powzięta na 
„dwóch, nie prędzej, jak w ośm dni po sobie na- 
„stępujących posiedzeniach, w obecności przynaj- 
„mniej piędziesięciu członków Rady miejskiej.“ 

Art. II. Ustawa ta obowiązuje od dnia ogło- 
szenia takowej. 

Art. IM. Przeprowadzenie tej ustawy polecam 
mojemu Ministrowi spraw wewnętrznych. 

Na wniosek Dra Madejskiego, nie odsyłano 
projektu tego do komisyi, ale przystąpiono wprost 
do drugiego czytania i uchwalono go w drugiem i 
trzeciem czytaniu. 

Wybrano następnie komisyę hipoteczną, w 
której skład weszli pp. Kabat, Jasiński Józef, 
Jasiński |Aleksander, Kawrowski i Czaj- 
kowski. ; 

Z porządku dziennego nastąpiło pierwsze czy- 
tanie wniosku p. Czerkawskiego względem u- 
chwalenia ustawy urządzającej szkoły ludowe 
wedle projektu krajowej Rady szkolnej z r. 1871. 

Tu zabrał głos Komisarz rządowy i odpowie- 
dział na interpelacyę pp. Czerkawskiego i to- 
warzyszy, którzy na jednem z pierwszych posiedzeń 
sejmowych zapytywali, czy rząd na tegorocznej se- 
syi przedstawi reprezentacyi kraju wypracowany 
przez Radę szkolną projekt, jakie są powody tej 
szkodliwej zwłoki i jakie są w tej mierze zamiary 
rządu? 

„Zasięgnąwszy informacyi— mówił Komisarz rzą- 
dowy—zdaje mi się, że stosownie będzie, jeżeli w tej 
właśnie chwili odpowiem na tę interpelacyę. Nie 
przedłożono projektu tego do sankcyi z tego po- 
wodu, iż ministerstwo oświaty musiało się poro- 
zumieć pod tym względem z inaemi ministerstwa- 
mi. Rokowania te jednakże o tyle już postąpiły, 
ze rząd byłby w stanie przystąpić do przerobienia 
projektu Rady szkolnej i przedłożyć takowy sej- 
mowi, Ponieważ wszakże p. Czerkawski od siebie 
już przedstawił ten projekt i dziś zapewne będzie 
takowy odesłany do komisyi szkolnej, przeto rząd 
projektu tego od siebie już wnosić nie będzie. Mi- 
nisterstwo nadesłało swe uwagi, które będę miał 
zaszczyt przedstawić w ciągu dyskusyi, a po któ- 
rych uwzględnieniu przez Izbę zapewnić mogę, iż 
rząd przedłoży ustawę do najwyższej sankcyi. 

Na to p. Czerkawski oświadczył, iż może po- 
przestać na prośbie, aby wniosek jego odesłano do 
komisyi edukacyjnej, co się też stało. 

Ostatnią sprawą na dzisiejszym porządku dzien- 
nym było sprawozdanie komisyi petycyjnej. 

P. Serwatowski przedstawił prośbę p. Zy- 
gmunta Sidorowicza, malarza, o zapomogę na 
dalsze kształcenie się w sztuce, a nadmieniwszy, 
że według zdania fachowych ludzi jestto utalento- 
wany malarz i na poparcie tembardziej zasługuje, 
iż oddał się malarstwu historycznemu, które naj- 
mniej ze wszystkich rodzajów malarstwa popłaca, 
wnosił imieniem komisyi, aby mu udzielić zapo- 
mogę 500 złr. w dwóch półrocznych ratach płatnej, 
na przedsięwzięcie podróży za granicę celem dal- 
szego kształcenia się. 

Ks. Czartoryski był zdania, aby przedmiot 
ten odesłać do komisyi finansowej, gdyż od niej 
zależeć będzie, czy ma być ten wydatek poniesio- 
ny lub nie. Temu sprzeciwił się X. Pawlikow, 
nadmieniając, że w budżecie już jest rubryka na 
wydatki tego rodzaju, poczem głosowano, a gdy 
wątpliwość się okazała co do rezultatu, zarządzo- 
no imienne głosowanie, przy którem 58 głosami 
przeciw 33 uchwała zapadła według wniosku ko- 
misyi. ; 

W końcu p. Piotrowski referował o petycyi 
pocztmistrzów galicyjskich o polepszenie bytu. 


ca na wyłomie znanych tendencyj ultraniemieckich 


zweier schönen Selen. Alians obu tych skrajnych 
w Austryi stronnictw, z których każde w inną dą- 
ży stronę, uważamy za bardzo naturalny. Pozwala- 
my dla tego- Deutsche Zeitung z spokojem nacie- 
rać na Polaków i bronić ks. Pawlikowa, z tym 
spokojem, jaki jest właściwy osobom świadomym 
celu swego. 


mie prażskim sprawy uwięzionych posłów czeskich 
pp. Skrejszowskiego i Gregra. Sejm ma t raz orzec, 
czyby ich nie należało wypuścić z więzienia pod- 
czas kadencyi sejmowej. Rada państwa w podo- 


p. Rogawskiego, a ówczesny wasz sprawozdawca 
z Wiednia przytoczył zdanie jednego z słuchaczy 
na galeryi o uchwale powziętej. „To warto milion — 
rzekł ów jegomość, i miał słuszność, bo Rada pań- 
stwa skorzystała z jednego z najważniejszych praw 
i przywilejów parlamentarnych. Byłoby do życze- 
nia, aby sejm prażski poszedł za tym przykładem, 
lubo przyznać musimy, że sprawa pp. Skrejszow- 
skiego i Gregra większe przedstawia trudności i 
nie ma przeważnej cechy politycznej. Dobrze w każ- 
dym razie sejm uczynił, że do komisyi, której od- 
dano rozbiór tej sprawy, wybrał samych prawie 
prawników, a pominął wszystkich znanych przeci- 
wników narodu czeskiego. Oddać także należy spra- 
wiedliwość dziennikom tutejszym, że prawie wszy- 


roztrząsanie sprawy pp. Skrejszowskiego i Gregra. 


dy*— stosuje się wybornie do stosunków kroacko- 


+ 


CZAS z Niedzieli 17 Listopada 1872. 


Sprawozdawca uczynił uwagę, że pod względem 
sprawy pocztmistrzów obracamy się w błędnem 
kole. Mówimy, że tak długo nie będziemy mieli 
dobrych poczt, póki nie będą pocztmistrze lepiej 
płatni, a znowu mówimy, że tak długo nie należy 
płacić pocztmistrzów lepiej, póki nie będą lepsze 
poczty. Otóż komisya będąc zdania pierwszego, 
wnosi, aby tę petycyę udzielić rządowi do uwzglę- 
dnienia. 
Przyszłe posiedzenie jutro. 


ale nadto uznał Dra Wojnowicza za wybranego. 


Izby i więcej się na posiedzeniach sejmu nie po- 
jawiła. 4 
Podobną do poprzedniej wiadomości znajdu- 
jemy także w dziennikach znów z innego kra- 
ju przedlitawskiego. Mianowicie większość sej- 
mu kraińskiego zamyśla wystosować do Koro- 
ny adres, uderzający wprost na ministerstwo. Na 
taki wypadek zagrożono sejmowi poufnie rozwią- 
zaniem. Novice, organ większości sejmu kraińskie- 
go odpowiada, że gdyby rząd różnemi sztuczkami 
zdołał centralistom nadać większość w sejmie, to 
ówczesna mniejszość narodowa nie wejdzie do sej- 
mu, a zatem komplet sejmu byłby zerwany. 
Posiedzenia sejmu czeskiego zostały odro- 
czone na cały tydzień. Przez ten czas obradować 


Wiedeń 15 listopada. 


Prasa tutejsza prawie jednogłośnie objawia swe 
najwyższa niezadowolenie z akcyi rządu w sprawie 
tyrolskiej, uważa bowiem, że rząd okazał się za 
mało energicznym w poskromieniu śmiałków tyrol- |jednak ma komisya wybrana do sprawy Skrejszow- 
skich. Taki dziś prasa wszczyna hałas, jakby. już |skiego i Gregra. 
miała zerwać z rządem, który dotąd tak żywo po-| — Urzędowa Prager Zig powtarza doniesienie 
piera. Wiemy wszelako z doświadczenia, że przy- | Tagbłattu, iż w ministerstwie skarbu pracują gor- 
jaźń dzienników dla gabinetu obecnego przetrwa i|liwie nad wykończeniem przedłożeń dla najbliższej 
najnowszą burzę. O cóż chodzi dziennikom ? Sejm |sesyi Rady państwa. Przedłożenia te tyczą się na- 
tyrolski przecież został zamkniętym, a droga do|der ważnych, a przy tem trudnych przedmiotów, 
rozpisania wyborów bezpośrednich nie jest odciętą, |bo reformy podatku zarobkowego, dochodowego i 
jeżeli wybrani deputowani tyrolscy nie przyjadą do |domowego, tudzież zmiany ustaw o podatku od 
Rady państwa. Najbardziej gniewają się o to, że|cukru i spirytusu. Najdonioślejszą będzie reforma 
namiestnik hr. Taaffe wezwawszy marszałka sejmo-|podatku dochodowego, gdyż wychodzi z tej zasa- 
wego, aby odebrał przyrzeczenie od Dra Ullmanna, |dy, że procent dochodu pobierany jako podatek, 
pozwolił na odroczenie posiedzenia, pomimo, iż| zmienia się w miarę potrzeb państwa. 
marszałek Dr Rapp nie zastosował się do wezwa- 
nia. W kołach wiernokonstylucyjnych powszechnie |= 
posądzają namiestnika hr. Taafłego o dwuznaczne 
postępowanie, zarzucają mu, że powolnością swoją 
i pozorsą niezręcznością rząd skompromitował, i 
domagają się jego oddalenia. Mniemamy, że zarzu- 
ty te nie mają żadnej podstawy a do usunięcia 
hr. Taaffego nie będzie powodu. Ze władza wojsko- 
wa odmówiła muzyki do fakelzugu, jaki wyprawiła 
część młodzieży akademickiej w Inspruku na cześć 
swego rektora, również wywołało gniew dzienników, 
niepomnych, że wojsko najlepiej czyni, trzymając 
się zdała od wszelkich tego rodzaju demonstracyj 
politycznych i nie biorąc udziału w walee plemien- 
ncj i wyznaniowej. ; 

Deutsche Zeitung wystrzeliła dziś armatnim na- 
bojem przeciw biednym Polakom , jako ciemięży- 
cielom patryotów ruskich. Deutsche Zeitung stoją- 


Kronika miejscowa I zagraniczna. 


Baralców 16 listopada. Na wystawę Towarzy- 
stwa Przyjaciół sztuk pięknych nadeszły Juliusza K os- 
saka: ks. Eùstachy Sanguszko w roku 1792 na kre- 
sach, akwarela; Walerego Eliasza: X. Franciszek Le- 
ksycki najznakomitszy polski artysta z 17 wieku w swo- 
jej pracowni w czasie odwiedzin Jana Zebrzydowskiego 
miecznika koronnego z żoną Barbarą z Lubomirskich 
i synkiem Michasiem, olejńy; W. Leopolskiego 
we Lwowie: portret kasztelana W. Orłowskiego, olej- 
no; Fryderyka Heimerdingera w Hamburgu: Owo- 
ce letnie i jesienne, olejno; Sławomira Celińskiego: 
portret Zosi,- popiersie z gipsu. $ 

— Dzisiejszy „Afisz teatralny,“ zajęty. cały listem 
suflera lwowskiego, pełnym żrącej a dowcipnej krytyki 
pod formą naiwną. Zarówno się tam dostało publiċzno- 
ści jak dyrekcyi i artystom, a jednak oddano sprawie- 
dliwość, komu należy. 

— Dziś rano 0 5ej Jan Gacek szeregowiec dej kompanii 
20go pułku piechoty królewicza Pruskiego rzucił się z 
ganku drugiego piętra na podwerzec i roztrzaskał głowę. 
Poniesiono go zaraz do szpitala wojskowego, lecz w 
kwadrans życie zakończył. Gacek pochodzi z Olszowy 
pod Zakluczynem. Już dwa razy w tym tygodniu usi- 
łował on odebrać sobie życie, lecz przeszkodzóno mu. 
Był on zdrów na umyśle, lecz niechęć wielką okazywał 
do stanu wojskowego. 

— Wczoraj po, południu -murarz Jan Kopeć spadł 
przez nieostrożność z pierwszego piętra w szpitalu Ś. Ta- 
zarza, gdzie był zatrudniony przy robocie, i mocno się 
potłukł i zaniesiono go do domu pod L. 130 przy 
ulicy Krowoderskiej. 

— P. Nowolecki, księgarz tutejszy, wydał „Kalen- 
darz illustrowany powszechny,* który już piąty rok się 
utrzymuje, zastępując wydawnictwo kalendarzy Wildta. 
Oprócz części kościelnej i astronomicznej, kalendarz ten 
mieści w sobie: kalendarz historyczny , jaki zwykle te- 
Taz podają kalendarze, taryfy poczt i kolei żelaznych, 
oraz telegramów, przepisy pocztowe i t. d., wreszcie 
rozmaitości, obejmujące: Wspomnienie o Koperniku, 0 
ks. Jerzym Lubomirskim i hr. Adamie Potockim, z por- 
tretami a przedmową bardzo niestosowną, o Józefie Na- 
rzymskim; dalej obrazki z 18 i 19 wieku F. S. Dmo- 
chowskiego; Kilka rysów o głowie przez „niedoszłego 
doktora,“ a z tych rysów można poznać, dla czego dok- 
torant nie mógł dojść do doktoratu; Cyganie; Mikro- 
skop; Gospodarz wiejski i gospodyni wiejska; Obrazek 
ludowy z Pokucia Lucyana Falkiewicza; „Pan Dyonizyć 
Gregorowicza; „Religijne uczty w narodzie polskim “ 
X. Waler. Serwatowskiego. 

Tegoż wydawcy kalendarzyk kieszonkowy opatrzony jest 
mapą topograficzną Krakowa, o której już pisaliśmy. 

"— Pan H. O. Miltner, znany z archeologicznych 
studyów swoich wydał w zmienionej edycyi przewodnik 
niemiecki po Krakowie, p. n. „Der Führer durch 
Krakau und Umgegend.* -Książeczka ta mieści w 
sobie historyczny, topograficzny i archeologiczny opis 
Krakowa i okolic jego. Książeczka ta bardzo dla cudzo- 
ziemców przydatna wyszła nakładem tutejszej. księgarni 
Wildta. 

— Rada szkolna krajowa rozpisuje konkurs do końca 
listopada b. r. celem nadania stypendyum hr. Jana 
Szeptyckiego w rocznej kwocie 126 zł. Stypendyum to 
przeznaczone jest dla, uczniów szkół technicznych, real- 
nych, gimnazyów realnych, tudzież dla uczniów zakła- 
dów naukowych gospodarskich. f 

— Rada miejska w Sokalu postanowiła na d. 3 b. m. 
przeistoczyć czteroklasową szkołę ludową na wyższą 
szkołę wydziałową o 6 klasach i obowiązali się ponosić 
wszystkie kos/ta założenia i utrzymywania tej szkoły, 
a mianowicie dać lokal i opatrzyć go w sprzęty, dostar- 
czać opału, płacić dyrektorowi 800 złr., dwom kateche- 
tom po 150 złr. dwom nauczycielom po 500 złr., dwom 
po 400, dwom po 350, pomocnikowi 200 złr., na naukę 


sama nawet nie wie, jak jej dobrze do twarzy z przy- 
mierzem Sto Jurskiem. Jest to prawdziwy Bund 


Ciekawi jesteśmy na rezultat poruszonej w sej- 


bnem położeniu będąc kazała w r. 1864 wypuścić 


stkie polecają sejmowi sumienne i przedmiotowe 


To, co Vaterland raz powiedział o Przedlitawii: 
„w lecie ugoda, w zimie wiernokonstytucyjne rzą- 


węgierskich. -Lato tam zwykle przechodzi na ugo- 
dowych próbach i konferencyach, a w zimie zaczy- 
nają de capo madyaryzować. P. Vakanowicz znowu 
wraca do Zagrzebia, aby zapewne w lecie znowu 
ustąpić. 

Do tej chwili niewiadomo, kiedy Cesarz i hr. An- 
drassy powrócą do Wiednia. 


Baraków 16 listopada. Wytór posła na sejm 
z okręgu wyborczego wiekszćj. własności ziemskićj 
byłego obwodu krakowskiego w miejsce zmarłego 
posła hr. Adama Potockiego, rozpisany został na 
d. 19 grudnia i odbędzie się w Krakowie. 


Sąd wyższy krakowski nadał próoźnioną w są- 
dzie krajowym w Krakowie posadę adjunkta sądo- 
wego dotychczasowemu adjunktowi sądu powiato- 
wego w Myślenicach Karolowi Amandowi Józefo- 
wi Ohmanowi. 


N. Pan mianował docenta prywatnego w wuni- 
wersytecie lwowskim Dra Tadeusza Pilata pro- 
fesorem nadzwyczajnym statystyki i prawa admi- 
stracyjnego austryackiego w tymże uniwersytecie. | kancelaryi 60 złr. i 

— D. 9 grudnia odbędzie się w Turce wybór je- 
dnego członka Rady powiatowej z większej własności 
ziemskiej. 

— Za ocalenie życia ludzi tonących przyznało Na- 
miestnictwo. Pawłowi Gutkowskiemu z Rozwadowa w 
powiecie Żydaczowskim 50 złr., Józefowi Górskiemu z 
Posady górnej w pow. Sanockim 15 złr., Janowi Szym- 
kowowi z Worynia w pow. Żydaczowskim i Jędrzejowi 
Ruczajowi z Powodowej w pow. Samborskim po 10 złr. 

— Zwracamy uwagę, że od nowego roku nie będzie 
już można pozbyć się dawnych biletów skarbowych na 1 
15 zdr. z czerwonemi znakami, a mianowicie jednoreń- 
skowe z d. 1 stycznia 1858 i pięcio reńskowe z d. 1 
maja 1859. Dotychczas pieniądze te były jeszcze wy- 
mieniane za szczególne pozwoleniem rządu, a od nowego 
roku zupełną tracą wartość. 

— Zmigwód 13 listopada. 

W doniesieniu wazorajszem o pożarze nie mogłem na 
razie dokładnie przedstawić stanu rzeczy; dzisiaj, kiedy 
już tylko dymią zgliszcza spalonych domów, uzupełnia- 
my takowe. e > 

O godz. 10 t pół rano wybuchł ogień na strychu 
zajezdnego domu Lazara Fenka, z niewiadomej przy- 
czyny i w pół godziny ` cztery sąsiednie domy zajęły 
się. Z początku nie było nikogo z ratunkiem,. mieszkańcy 
spodziewając się u siebie nielitościwego gościa, uprzą- 
tali u siebie co mogli i czekali kierunku płomienia. 
Na głos dopiero dzwonu biegł kto mógł na miejsce i 
przykładał się do ratunku. Niebawem też zjawili się 
na przyległych dachach pp. Jan Frużyński, Jędrzej 
Drozdowicz, Antoni Bil, Leib San, Abraham Erreich, 
S. Eisyk Wein i Dębowczanie Józef Szymański, Lu- 


N. Pan zatwierdził wybór hr. Szczęsnego Ko- 
ziebrodzkiego posła na sejm krajowy i wła- 
ściciela dóbr na prezesa. i Michała Chodynie- 
ckiego sędziego powiatowego w Skałacie na za- 
stępcę prezesa Rady powiatowćj skałackićj. 


Wieden 15 listopada. Większość sejmu ty- 
rolskiego nie pojawiła się wczoraj na posiedze- 
niu, wskutek czego nie było kompletu; pisemnie 
tylko zawiadomiono marszałka, iż większość nie 
będzie dalej brała udziału w obradach sejmowych. 
Wczorajszy Tiroler Bote ogłasza pismo namiestni- 
ka do marszałka, w którem pierwszy oświadcza. 
że sejm tyrolski z powodu odmówienia pełnienia 
obowiązków, do jakich jest powołany, i z powodu 
następnie sprowadzonego braku kompletu, zostaje 
z polecenia szczegółowego Cesarza zamkniętym. 

Zaledwie w ten sposób zakończyła się sprawa in- 
terpelacyi większości w sejmie- tyrolskim , już do- 
chodzą wiadomości z innej strony, że także sejm 
dalmacki rzucił rękawicę centralistom. Poszło 
tam o zatwierdzenie wyboru dwóch centralistów. 
Kufewicza z Izby handlowej w Spalato i Dr Wer- 
cana z miasta Makarski. Wybór pierwszego został 
zatwierdzony, drugi zaś unieważniono, gdyż komi- 
sya wyborcza złożona przeważnie z centralistów, 
sfałszowała wynik głosowania, tak, że faktycznie i 
legalnie miał większość głosów narodowiec Dr Kon- 
stanty Wojnowicz. Sejm zatem, czyli większość na- 
rodowa, nietylko unieważnił wybór, Dra Wercana, 


Mniejszość centralistyczna wyszła natychmiast z 


muzyki 60 złr., na naukę gimnastyki 100 złr., na koszta 


ROEE R i ORAZ" 


dwik Krzywda i Józef Szafarz, i niezmordowaną pra- 
cą, zrywali już płonące dachy i tamowali szerzenie się 
ognia. SA ge 

Ratunek był bardzo trudny, gdyż w Zmigrodzie, jak 
zwykle w małych miasteczkach, domy stoją rzędem jak- 
by pod jednym dachem, co utrudnia przystęp, a brak 
wody i narzędzi do gaszenia najlepsze chęci ratunku 
uniemożebnia. Mimo tego udato się ogien na pięciu 
domach ograniczyć. ; 

Również wiele zawdzięczamy właścicielom koni, 8ZCZE- 
gółowo zaś p. Gerasińskiemu, rządcy majętności pp. Zu- 
brzyckich, tutejszemu poczmistrzowi i p. Aleksandrowi 
Zarębie z Grabaniny, którzy wysłali wozy z zaprzęgiem 
i ludzi do wożenia wody. 

Na wieść, że dziecko Krautblata wrzucone zostało 
z pościelą do piwnicy, gdzie drzwi i schody się paliły, 
wsuńęli się p. Wojciech Wojs i Karol Pawłowski małym 
wyłomem od przodu domu, a wyszukawszy i uratowa- 
wszy omdlałe już dziecko, ogarnięci sami gorącem 1 dy- 
mem, z lochu wydostać się nie mogli. Wtedy  żan- 
darm Kuzia, przy pomocy żandarma Maisa komendanta 


posterunku, wyratował obu od niechybnej śmierci. Przy 
tem nie można pominąć, że żandarmi energicznie utrzy= 


mywali porządek. ae : 

Akta sądowe w registraturze ocalały, wyniesione zas 
z bióra urzędników, są porozrzucane i trzeba je po- 
rządkować. Ogólną szkodę obliczają na 10,000 złr., 


której część zabezpieczona w towarzystwie  ogniowem 


Poszkodowani wzgląd na porę 


Krakowskiem. przez 


roku i znaczniejszą szkodę, wygląd ją spiesznego przy- 
bycia delegata ogniowego, do ocenienia szkody. 


— Telegram ze Szlezwiku z d. 14 h. m. „donosi, że 
w mieście tem dwudniowa burza z północno - wschodu 
przerwała d. 13 b. m. wielką groblę na Szlei między 
Friedrichsbergiem i dworcem kolei a starem miastem. 
Zamek Gothorp, gdzie siedziba rządu i koszaty, odcięte 
wylewem. Wiele domów jest zburzonych. Wylew dorównywa 
temu, jaki r. 1694 nawiedził to miasto. 15go wodo 
zaczęła opadać. - 

Meatr. W niedzielę dnia 17go listopada, (po raz 
drugi) anegdota dramatyczna w 3ch aktach, przez 
J. I. Kraszewskiego: Radziwiłł gościem. 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godz. llej do 4ej, prócz ponie- 
działku. Wstęp w niedzielę 10 cent., w dni powszednie 
20 centów. 

— Dnia 14 listopada po rannym pierwszym przy- 
mrozku zachmurzyło się; termometr od — 09.2 doszedł 
do + 79.2 R. Dnia 15 listopada pochmurno; termometr 
od 4 49.0 doszedł do + 9.6 R. Barometr idzie w 
górę; dnia 16 listopada o godzinie Gej rano stan jego 
był 330.96, termometru +- 50.4 R. Wiatr zachodni. 

-— W niedzielę dnia 17 listopada: Śgo Stanisława 
Kostki; w poniedziałek dnia 18 listópada: Poświęcenio 
Kościoła Rzymskiego i $go Grzegorza. 


Sprawy sądowe. 


Edralców 16 listopada. 

W przyszłym tygodniu odbędą się przed tutejszym 
sądem karnym następujące rozprawy ostateczne : 
"W poniedziałek d. 18 listopada: Szymona Reib- 


scheida o kradzież; Anny Hanszykowy o kradzież; Jó- 


zefa Mazkielońskiego o kradzież, Maryanny Owczarzonki 


o kradzież. 


We wtorek d. 19 listopada: Bartłomieja Króla o | 


ciężkie uszkodzene ciała; Józefa Karczyńskiego 0 osžzu- 
stwo; Franciszka Siodlaka o kradzież. 


We środę d. 20 listopada: Scheindli Fischlerowy | 
o kradzież; Jana Kłaputa o ciężkie uszkodzenie ciała: | 


Franciszka Zabiegły i Franciszka Michałka o kradzież; 
Stanisława Peliwy o gwałt publiczny. 


We czwartek d. 21 listopada: Stanisława Gniewy 


o gwałt publiczny; Anny Barenciak v. Śliwowy v. Bo- 
rutowy o dzieciobójstwo; Julii Karczmarczyk i Mateusza 
Miszczyka o kradzież; Mateusza Sikory o kradzież. 


W piątek d. 22 listopada: Franciszka Pająka o` 


kradzież; Tomasza Wrzeszera i Marcina Wyrody o cięż- 
kie uszkodzenie ciała; Jana Suska o kradzież. 


W sob.tę rozpraw nie ma. 


Kilka uwag nad stosunkami naszemi 
finansowema. 
Š VI. 


Zakłady tenczyńskie, położone o '/, mili od 
Krzeszowic, stacyi nad koleją północną Ferdynan- 
da w odległości dwóch stacyj kolejowych od Kra- 
kowa, półtory mili od najbliższego spławu na Wiśle, 
mają przez sieć kolei żelaznych ułatwioną komu- 
pikacyę ze Szląskiem, Morawą, Węgrami i Króle- 
stwem Polskiem. 

Własność gruntowa spółki zajmuje 9 morgów 
1543 kwadratowych sążni. Nie ciąży na niej ża- 
den serwitut; natomiast posiada bardzo ważne dla 
przedsiębiorstwa prawa do różnych użytków w ob- 


'rębie hrabstwa tenczyńskiego. Najważniejszem z nich 
jest prawo do użytkowania wody i wodociągów 


sprowadzających ją z miejsc odleglejszych i roz- 
prowadzających ją bez pompowania po wszystkich 
zabudowaniach fabrycznych. 

Browar tenczyński należy niezaprzeczenie do Ą, 
najlepiej urządzonych w całym kraju. Odznaczają 
go szczególnie wzorowo urządzona sala fermenta- 
cyjna i obszerne, stale niską temperaturę utrzy- 
mujące piwnice, które są-podstawą dobrego wy- 
hodowania piwa, jak znów rzadkie w swoim ro- 
dzaju fizyczne i chemiczne własności wody ten- 
czyńskiej w połączeniu z dokładnością całego urzą- 
dzenia warzelnego i fermentacyjnego są głównym 
warunkiem dobrej jego fabrykacji. 

Obok browaru znajduje się młyn parowy ame- 
rykański kaszkowy (Hochmiillerei), o ośmiu ka- 
mieniach mogących przemleć do 50.000 korcy 
zboża. 

Gorzelnia tenczyńska ma aparat dobry i ca- 
łość urządzenia wygodnie rozmieszczoną. 

Położenie tych trzech zakładów w jednym rzędzie, 
tuż obok siebie nastręcza ważne dogodności w użyciu 
siły popędowej. Dwie maszyny parowe, jedną o sile - 
50 koni ustawiona na jednym końcu w młynie, druga 
o sile 20 koni umieszczona w drugim końcu w gorzelni | 
połączone w podłuż wszystkich trzech fabryk szere- |. 
giem odpowiednio zastosowanych przyrządów trans- 
misyjnych, mogą w razie jednoczesnego natężenia 
pracy we wszystkich trzech fabrykach potęgować 
i uzupełniać nawzajem swe siły, w razie zaś za- 
chodzącej potrzeby reparacyi przy jednej machinie 
druga ją wyręcza, tak, że nigdy nie może nastąpić 
chwila, w którejby którakolwiek z fabryk skutkiem 
zatamowania siły popędowej ruch swój zupełnie 
przerwać musiała.. i ; 

Wzorowo urządzona słodownia, wyłożona mar- 


A 


murowemi flisami, odznacza się piękńością budo- 
wy i kolosalnością rozmiarów. Umieszczone nad 
nią trzypiętrowe magazyny wystarczają potrzebom 
fabrycznym. 

Zakłady te urządzone z wielkim -kosztem i na- 
kładem przez. hr. Adama Poteckiego, którego cżyn- 
ność rozpościerała się we wszystkich kierunkach 
potrzeb krajowych, mieszczą się w zabudowaniach 
wzniesionych z kamienia i palonej cegły, odzna- 
czających się mocą i trwałością przechodzącą zwy- 
kły sposób budowania domów fabrycznych, i pe- 
wnym rodzajem wytworności zastosowanym - do 
przeznaczenia budowli. Kanalizacya nie pozosta- 
wiająca vic do życzenia, odprowadza odchody i nie- 
czystości z całego zakładu. i 

d czasu przejęcia zakładów przez Spółkę ko- 
mandytową pod firmą L. Trzetrzewiński i Spółka 
zaszły tak :w budowlach jak i w urządzeniach 
zmiany zwiększające siły produkcyjne zakładu, 


-a sprowadzające zarazem umniejszenie kosztów fa- |. 


brykacji. 
Przeważne względy należały się naczelnej fabry- 
ce zakładów tenczyńskich -— browarowi. 


„Główną podstawą wzorowego browaru są dobre 
piwnice. Spółka uważając, że poprzednie piwnice, 
acz przestronne i pod wszelkim względem dogo- | 
dne, nie odpowiadały jednak potrzebom wzrasta- 

. jącej konsumceyi, zbudowała nowe wielkie piwnice, 
tak dokładnie ubezpieczone od przystępu atmosfe- 
rycznego ciepła, że się w nich' przez cały rok u- 
trzymuje stała temperatura lgo stopnia ciepła 
(Reaum.), wpływająca tak nieznacznie na niknie- 
nie lodu, że referent przed kilku dniami widział 
jeszcze znaczny jego zapas spuszczony do piwnic 
w roku przeszłym. Przez dorzucenie znacznej prze- 
strzeni nowych piwnic do poprzednich, ogół piwnic 
przybrał teraz rozmiary wystarczające na umie- 
szczenie 30 tysięcy wiader, przez co powstała mo- 
żność podwojenia dotychczasowej produkcji. 

Nastąpiło też przebudowanie sali fermentacyjnej 
ze sklepieniem płasko - kopułowatem, opartem na 
żelaznych filarach. 

We młynie, stosownie do wymagalności techni- 
cznych, odnoszących się do zaprowadzenia sposo- 
bu przemielania kaszkowego nadbudowane zostało 
nowe piętro i zaprowadzone zostały maszyny naj- 
nowszego systemu do oczyszczania zboża i segre- 
gowania kaszek. Połączenie ich zresztą mechani- 
zmu całego młyna, ze względu na łatwość trans- 
misyi siły i ruchu, nie pozostawia nic więcej do 
życzenia. Z nowem tem urządzeniem młyn dopiero 
od lgo listopada r. b. w bieg puszczonym został. 

Warsztaty reparacyjne obejmujące roboty sto- 
larskie, bednarskie, tokarskie, ślusarskie i kowal- 
skie zaopatrzone w odpowiednie przyrządy porusza- 
ne maszyną parową w gorzelni umieszczoną nie- 
tylko załatwiają wszelkie zachodzące reparacye do 

"ich zawodu należące, ale nadto, przez dokładne 
wykonywanie wszelkich modeli ułatwiają stosun- 
ki z zamiejscowemi odlewniami i oszczędzają przez 
to szkodliwój zmudy, nader często w fabrykach z 
tego wzglę*u zachodzącćj. 

Zakład fabrykacyi gazu, składający się z pieca 
gazowego z retortami, z oczyszczalni, gazometru i 
rur rozprowadzających gaz do znacznćj liczby pło- 
mieni zapewnia zakładowi oświetlenie o połowę 
tańsze od téj ceny, jaką prywatni właściciele w 
Krakowie płacą kompanii wyrabiania gazń miej- 
skiego. 

Potrzeby tak miejscowój ludności, jak i licznych 
robotników pracujących w przyległych kopalniach 
spowodowały spółkę do urządzenia piekarni nowe- 
go systemu. i 

Pieczywa pozostające po zaspokojeniu wymie- 
nionych potrzeb, zbywają się z korzyścią na przy- 
ległych zamiejscowych targach. . 

Odpadki fabryczne obraca zakład na tuczenie 
bydła, dla którego starą i niewystarczającą oborę 
przebudowano i rozszerzono. 

Cały zakład otoczony został wysokim murem o 
jednym tylko zamkniętym wjeździe przez frontową 
bramę, przy którój umieszczonym został dom por- 
tiera i waga wozowa. 

Zabudowania mieszkalne nie są zbytkowne, ale 
przestronne i wygodne. Zwabia to urzędników po- 
rządnych i robotników, chętnie śród takich warun- 
ków pracujących. ` 

Zużywając znaczną ilość węgla, która się z roz- 
wojem zakładu coraz bardziej powiększa, zarząd 
zakładów postarał się o założenie spółki celem 
exploatacyi przyległych pokładów węgla kamien- 
nego. Kopalnia nowo założonej spółki udziałowej 
znajduje się tylko o 4, mili od zakładów tenczyń- 
skich. Przez wystawienie domu fabrycznego i za- 
prowadzenie parowej pompy do odprowadzania 
wody spółka ta uwidomiła już zakres wprowa- 
dzonej w ruch exploatacyi. Zakład tenczyński wziął 
w niej ośm udziałów na 45, i zapewnił sobie ko- 
rzyść bliskiego i taniego węgla. - 

Dawna droga prowadząca przez stromą górę 
była uciążliwą przy komunikowaniu się z dworcem 
kolei Ferdynanda. Za staraniem zakładu powstała 
nowa szosa prowadząca po zupełnej równinie. 
Spółka tenczyńska odstąpiła ją Radzie powiatowej 
chrzanowskiej, która połączyła ją z drogą powia- 
tową z Krzeszowic do Wisły. SWE 


Murs papierów r plenięduy. 


firaleów 16 listopada. 


żądają | pira Ró 
(Wartość kuponów do 18 Listop.) DEE | 
Brebro austryzckie za 100 zir, 108 — | 146-705] — 
Kupony sr. płatne „ i00 „ 107 - |106 —| — 
Ruble ros. papierowe „ 100 rub. |149 —|148 —| — 
Talary pruskie a 100 tal. 162 — |161 — || — 
Dnukaty austryackie „ 1 nat. 516| 5 8 =- 
Napoleondory „1 zt. 8 %| $ 62] — 
Oblig. indemn. galio. „ zł. 100 p.ż | 79 75] 78 25 |— 22), 
4%, listy zast. „ „ „ 100] | 75 —| 73 50|— 527 
WAP ZONA EE „100. [e | 2805542 L 86%, 
6%, „ hipote a  „.w 100 fi | 39 —| ¿9 501 28%, 
6, „ nakł. kred. wi , 100 pS | 35 —]| 33 50| 2 $87, 
S'A obli. poi koli wag, „ 120 | & |101 75 | :00 — | 2 28%, 
Gasy prem, węgisrikie se 1 saioka |106 — | 104 — | — 
AX. B. 4.4.8. PE ,wza la. „|.37 — 4 — || 3 527, 
|» „ Hipotooz. x80%/, „ „ 1» 6 |740 59 331 —|3 4%, 
+. kolei Karola Ludw. mir. 210 DA |330 20 | 227 501) 3 997, 
a s  Lwow.-Ozemm. „ 200 jj, |148 50146 — |-— 441, 
» „  Warsz.-Wied, za r. 60 $E |109 50| 98 75 | 1 14%, 
8, listy zast. Kr. Pol. Iser.100 |, | 95 25! 93 75| 1 61 
dta w w „IE „100 fS | 33 50] 82 25|16 
SSA o on s „zarsr.100 JA. | 93 50| 92 25|2 1 
åt „ likwidac. Kr. pol. 100 ) © | 79 75| 7850 1 85 
Oblig. kolei Rumuńsk, tal. 180 49 47 -= 
Wieder 14 listopada. 
B*/, zjednocz. dług pańs. bank. 6% 70| 65 60 
WSE PZPN > "0 30| 70 30 
„ Oblig. indemniz. niż. Austr. $6 —| 95 — 
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Trasuje się oprócz tego linia pod kolej żelazną 
od zakładu do Krzeszowic. Dogodność terenu ko- 
szta założenia jej uczyni stosunkowo małemi. Ko- 
lej stanie się korzystnem przedsiębiorstwem, b» 
sam wywóz okolicznych produktów, jako to: węgla 
kamiennego, porfiru i glinki- ogniotrwałej pokryje 
sowicie procenta kapitału zakładowego i koszta 
utrzymania i popędu, a Spółka oprócz możliwych 
zysków, oszczędzi zapewne wszelkie koszta dowo- 
zowe i odwozowe między dworcem i zakładem. 

Opis ten oparty na naócznem przekonaniu się 
o wszystkiem na miejscu, świadczy dowodnie, że 
zakłady tenczyńskie mają silne podstawy szerokie- 
go rozwoju i wszelkie warunki powodzenia, opar- 
tego tak na miejscowych stosunkach, jak i na do- 
godności położenia śród komunikacyj ułatwiających 
zawiązywanie rozległych stosunków handlowych, 
które rozszerzająca się sieć kolei żelaznych i współ- 
udział banku galicyjskiego. bardziej zapewnią. 

Wyroby Tenczyńskie mają ustaloną renomę tak 
w kraju jaką Branica, Świadczy o tem wzrasta- 
jący ciągle odbyt i liczne medale zyskane na wy- 
stawach tak zagranicznych jak krajowych. 

Ze stanowiska narodowego musimy i to poli- 
czyć za zasługę Zarządowi obecnemu, że tak ob- 
szerne zakłady obsługują sami krajowcy. 


Na ogólny ruch w haudlu wołowym wpłynęła 
niemało obawa panująca w Anglii przed zarazą na 
bydło, która w kilku okolicach kontynentu euro- 
pejskiego panowała. Wprowadzanie bydła ze sta- 
łego lądu do Avglii zmniejszyło się znacznie. 

W pierwszych dziewięciu miesiącach r. 1872, 
w porównaniu z odpowiednim peryodem w roku 
poprzednim, przywóz angielski zmniejszył się w na- 
stępujący sposób: Wołów w roku przeszłym wpro- 
wadzono do Anglii 105,832, w tym roku zaś tylko 
85,170 sztuk (o 18,682 mniej), krów w przeszłym 
roku 51,503, w bieżącym 25,855 (o 23,645 sztuk 
mniej). Wprowadzenie cieląt spadło z liczby prze- 
szłorocznej 51,503 na 27,858 (o 4739 sztuk mniej). 
Natomiast wzrosło wprowadzanie owiec z 653,171 
na 700,131 sztuk, tj. o 46,960 sztuk więcej, a nie- 
rogacizny z 13,002 na 71,881. 

W sejmie węgierskim ministeryum handlu wnie- 
sie wkrótce ustawę dotyczącą wprowadzenia miar 
i wag dziesiętnych w obrębie całej Zalitawii. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej z dnia 15go listopada. 

Posady: Oficyała sądowego w sądzie obw. w Rze- 
szowie (600 zł.), podania w 4ch tygodniach.— Woźnego 
(250 zł.), w sądzie pow. w-Dembicy, podania w 4ch 
tygodniach. 

Licytacye: D. 26 listopada. w starostwię żólkiew- 
skiem licyt. przez oferty w celu zabezpieczenia budowli 
konserwacyjnych na gościńcu: państw. w okręgu budown. 
Zułkiewskim. 


Przyjechali do Krakowa od 15 do 16 listopada. 
HOTEL SASKI: Stanisław Kowawczyk z żoną z 
Wiednia, Anna Bielska właśc. dóbr i Zofia Hartingh z 
Kielc, Kornel Chwalibóg właś. dóbr z Grojca, Eustachy 
Wojnarowski ze Spa, Zdzisław hr. Lubieniecki wł. dóbr 
z Kongresówki, Bolesław Swolkien z Wiśniowy, Adolf 
Wojtkowski z Żurowiczek. 


PRZEGLĄD POŁETYCZNY. 


Śepeszć. talegrajiesna. 


Waryż 14 listopada. Większa część dzienni- 
kow zajmuje się mesażem prezydenta. Dzienniki 
konserwatywne są podzielonego zdania, uznają kon- 
serwatywną cechę mesażu, ale w zasadzie przeci- 
wne są republice. Dzienniki republikancko-konser- 
watywne, mianowicie Journal des Débats, przykla- 
skują temu aktowi i wyrażają przekonanie, że kraj 
zgadza się na mesaż. Radykalne, znów dzienniki 
w.rażają się także przychylnie i uważają republikę 
za stanowczo orzeczoną. Niektóre spodziewają się 
rozwiązania izby. 

Wersal 13go listopada. Mesaż prezydenta 
Thiersa przyjęty był przez lewicę oklaskami, 
przez prawicę milczeniem, a skrajna prawica pro- 
testowała w końcu uroczyście przeciw treści mesa- 
żu. Kerdrel wniósł przy oklaskąch prawicy, aby 
wyznaczyć komisyę dla dania opinii nad mesażem. 
Na to oświadczył Thiers, że wprawdzie zawsze go- 
tów jest poddać się kontroli większości, wszelako 


mniema, iż wypowiedział zdanie większości izby i|- 


kraju. Gdy lewica głośno potakiwała, oświadczył 
dalej Thiers, że przystaje na wniosek Kerdrela; 
Kerdrel zmienił swój wniosek w ten sposób, żeby 


izba wybrała komisyę dla rozpoznania, czy ma 


być wydany adres na mesaż. Grévy poddał pod 
głosowanie kwestyę nagłości co do wniosku Ker- 
drela i takową uchwaliła izba w drugiem głoso- 
waniu. ; 
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.|rozprawę nad zasadami reformy gminnej, propono- 


dowych, oraz o uczęszczaniu do nich; 2) o pra- 


‘|p. Chrzanowskiego, mianowicie co do obowiązków 


GŻAE « Wiedzieli 17 Listopada 1812. 


Podczas wojny domowej w Ameryce niektóre por- 
ty południowe były blokowane rzeczywiście, a inne 
tylko na papierze, a wiadomo, że na mocy prawa 
morskiego, tylko blokada rzeczywista znaczy. Otóż 
wiele statków handlowych angielskich z towarami 
a nie z kontrabaudą wojenną płynących, było przy- 
chwyconych przez statki amerykańskie i skonfisko- 
wane pod pozorem, że były przeznaczone do 
portów blokowanych. Między innemi spotkał taki 
los okręt kupiecki angielski „Springbok* z koszto- 
wnym ładunkiem. Teraz wlaściciele tego „statku 
wytoczyli proces przed sądami amerykańskiemi 0 
niesprawiedliwy .zabór statku. Rząd angielski wcale 
się nie troszczy o straty swych poddanych i nie 
wniósł tej s rawy przed sąd w Genewie. 


uchwały, mającej tymczasowo, zanim powyższe u- 
stawy wejdą w. życie, dostarczyć funduszu pod roz- 
norządzenie Wydziału krajowego lub Rady szkolnej 
krajowej na zakładanie szkół początkowych nowych 
i polepszenie stanu już istniejących. 

Pojawił się też w kole posłów nowy projekt oku- 
pu i zniesienia prawi propinacyi, czyli wyłączne- 
zo prawa wyrobu i wyszynku wódki. Według tego 
projektu, właścicielom prawa propinacyi byłaby wy- 
płaconą jego wartość, licząc tylko na kapitał dzie- 
więć razy wżięty czysty dochód z propinacyi, ale 
za to kapitał ten wypłacony byłby nie listami li- 
kwidacyjnemi, lecz gotówką i zardż po zatwierdze- 
niu obrachowania. Sumy potrzebnej na wypłatę tych 
należytości za prawo propinacyjne (około 40 mi- 
lionów złr.), dostarczyłyby banki, a pieniędzmi bra- 
nemi za opłatę od konsensów i patentów na szyn- 
ki w każdej gminie, a raczej w każdym powiecie, 
umorzonoby w ciągu lat 22 całą należytość bankom 
wraz z procentem od niej. Cała ta operacya, finan- 
sowa nie włożyłaby żadnego ciężaru na kraj i na 
podatkujących, owszem nadwyżka kwoty z opłat za 
konsensa i patenta pobieranych w każdej gminie, 
przeznaczoną byłaby na fundusz gminny. 


GWersal 14 listopada. Zgromadzenie narodo- 
dowe uchwaliło nagłość wniosku Wołowskiego 
względem wsparcia Alzatów i Lot:ryngów. Nastę- 
pnie rozpoczęły się rozprawy nad projektem ust- 
wy o sądach przysięgłych. Lesie. oświadczył: się 
przeciw niemu, jako reakyjn*mu i przeciwiemu 
zasadzie powszechiego prawa gł sowania. Boys- 
set jest przeciwny projektow", gdyż ten nie da się 
pogodzić z osiągniętą teraz formą rządu republ 
kanckiego (okrzyki po prawicy). Mowca rackł, iż 
powtarza tylko słowa meżażu. Johnston mówi, 
że nie Thiers, ale zgromadzenie narodowe r pre- 
zentuja kraj (długa wrzawa). Lacombe. broni 
projektu, gani rewolucyjne oświadczenia Thiersa, 
mowy Gambetty i anti-religijne zasady demokra- 
tów (częste przerywania z obu stron izby). Jutro 
dalszy ciąg rozpraw. 

BMrukselła 14 listopada. Pułkownik Brial- 
mont agituje w kołach parlamentarnych za ode- 
braniem gminom służby bezpieczeństwa, twierdząc, 
że państwo tylk» ma prawo strzedz bezpieczeństwa 
własności. 5 

Eomdynm 14 listopada. Times pisze: Towarzy- 
stwo kanału Suezkiego obstaje przy podwyższeniu 
ceł żeglugi. Porta protestowała przeciw kompeten- 
cyi trybunału departamentu Sekwany w tej spra- 
wie i żąda, aby kovferencya reprezentantów państw 
morskich w Konstantynopolu zebrana, ustanowiła 
jednostajny system cechowania. 

Bbubiim 14 listopada. Kardynał Cullen wy- 
dał okóloik do duchowieństwa, w którym wyraża 
życzenie, aby nie podpisywano umów między dy- 
rektorami szkół a nauczycielami w myśl nowego 
rozporządzenia rządowego. 

Niadryt 13 listopada. „poca ocenia groźne 
położenie w prowincyi Kadyskiej, obawia się tam 
zamieszek i wzywa rząd do przedsiębrania Środ- 
ków. Król jest chory i pilnuje łóżka. 

PEARCE TOYO ZOT LEO WODE OE LEOAEYTZEZNĄ 

Otrzymujemy ze Lwowa zamiast listu pod d. 
15go b. m. z dobrych źródeł, następujące wiado- 
mości: 

Komisya adresowa wygotowała przecież projekt 
adresu. Nikomu z pewnością po za komisyę udzie- 
lony nie został. Główny tylko jego ustęp ma mieć 
dwie redakcye; obie wniesione będą jutro na po- 
siedzenie koła, które na wieczornej naradzie roz- 
trząsać je będzie wraz z całym adresem. 

Komisya administracyjna odbyła wczoraj długą 


|. ikea wew wowwieiińwwońwówoł 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu.“ 


wów 16 listopada (prywatna). Za odesła- 
niem wniosku Kowalskiego (o bezpośrednie wy- 
bory) do komisyi, głosowało 19 pos ów, a między 
tymi chłopów ruskich tylko. dwóch, z mazurskich 
żaden (podpisało zaś ten wniosek 24ch. Zted,) 


"Do powyższych wiadomości przedstawiających Lwów 16 listopada (prywatna). Kowalski 


stan czynności w sejmie a raczej jego komisyach 
nie mamy nic do dodania, chyba to jedno, iż do- 
niesienia we wczorajszej Gaz Nar. o różnicy co do 
wyrażeń „zaspokojone* i „załatwione“, nie miało ża- 
dnej podstawy, a przypisywanie „partyi krakow- 
skiej“ uporu przy ostatniem wyrażeniu, jakoteż 


komisyi administracyjnej, co odrzuconem zostało. 
Wolański wnosi podwyższenie dyet poselskich 
na 5 złr. Przyjęto nagłość tego wniosku. ( 
Werno 15 listopada. Poseł Fux wnosi: Wy- 
dział gospodarczy zbada wpływ nowej ustawy O 


eapi > ; Zyblikiewi uregulowaniu podatku gruntowego na dobrobyt 
cała historya o Stańczykach i p. Zyblikiewiczu kraju. Zailner i Esinger wnoszą, aby gmina 


były prostym wymysłem. Tak nas zapewniają wia- objęła we własny zarząd majątek. zakła dów. para- 


rogodne osoby i do zaprzeczenia upoważniają. Ga- i ą 
zela, Narodowi zapewne tym komerażem polity- fialnych dla ubogich. Poseł Weeber wnosi, aby 


oczetelnikó i 3 4 | wydział konstytucyjny podjął 'rewiżyę ordynacji 

cznym zabawić czytelników chciała, przy oschłości | W) xon yJ! À 
działań sejmowych. W rzeczywistości nie ma i nie| wyborczej sejmowej 1 ae: takowej. — = 
było żadnego nieporozumienia między posłami kra | , Gradec 15 listopada. Minister mo +: ; 
kowskimi. świecenia Stremayr, oraz biskupi z Gradcu i 

Nie bardzo nam jasno się przedstawia, po raz Marburga obecni są na posiedzeniu BIE ah 
drugi powtarzamy, czemuby w adresie miał być, jak Washington wnosi, aby sejm wyrodł u Ę dl 
donoszą, ustęp bardzo ostry o wyborach bezpośre- | Fo monopolu soli i. REA e E To re 
dnich. Wszak trwając przy dawnych żądaniach, bydła. Namiestnik odpowiada na Imterpe EI y 
Sejm już tem samem przeciw wyborom bezpośre- sprawie szkoły w Kapfenberg, w EOS, BOR 
dnim się oświadcza; na cóż więc. osobna o nich dności przy wymiarze I SRS Oda m kala: 
wzmianka, i to tak energiczna? Jeżeli zaś, jak po- | Spraw proboszcza w Uebe adzi W d: E 
stanowionem zostało, Sejm odrzuci wniosek Rusi- | U R publicznego, odbędzie się posiećz 
nów — więc znów oświadczy się bardzo stanowczo | "4 ajne. Ę R 
przeciw wyborom bezpośrednim; jakaż zatem po- Peszt En Hr. Andrassy zame 
trzeba powtarzać w adresie stanowisko tak dobrze | FA dziś jechać do Spik b an da 
znane i dopiero co udowodnione postępowaniem „Berlin 16 listop. 2 y TEA o ZE a 
Sejmu? Czyż to nie wymowniejsze od najbardziej | WIA Bismarka. Börsen Zig zdając PeR ę 7 
stanowczego wyrażenia? Raz jeszcze niech nam siedzeniu wydziału „bankowego, *oświa T JĄ M 
wolno będzie powtórzyć, iż uważamy rzeczą poli- A banii peo a a aa BE 

RASA MY Ea PSE „Eo |walniające; o p ; 
mi R niepotrzebńego drażnienia nieprzyjaciół Stralsund 16 listop. Borza aon 

W komisyi admistracyjnéj wybrano do spraw lew, w którym 80 statków zginęło. ings! WE 
gminnych R ałowitet NA się z pp. Sma- |sepka) Dars (półwysep) a aadcna o ("spa A: 
rzewskiego, Krzeczunowicza i Bauma, który roz- | PY Rugii donoszą również o wielkich szkodaca wy 
biera wnio ki Wydziału krajowego. Profesor Duna- 


lewem zrządzonych. ; 3 Eh 
jewski nie zasiada w tem podkomitecie, jak nam Monachium 16 listop. Przeciw Adeli Spi- 
donoszono dawnićj, czego można żałować ze wzglę- 


tzederowej w Dachau rozpoczęto” śledztwo o pod- 
. - . . z. two. 
du na pogląd jego praktyczny w sprawie gminnej. stępne bankruc : URE MET, 
Z powodu wczorajszego Święta Św. Leopolda, Miarisruhe 16 listop. Królewicz pnk A 
nie otrzymaliśmy dziś dzienników wiedeńskich. słabłszy zresztą nieznacznie, odłożył podróż swoją 
Spenersche Ztg ocenia bardzo ostro nowy trak- 


do Szwajcaryi. 
tat handlowy francuzko-angielski, który odstępuje 


Paryż 16 listop. Thiers przyjmując dele- 
od zasad wolnego handlu, a któremu Anglia dając gatów lewicy, ponowił oświadczenia mesażu pod 
sankcyę wyzuła się z zasad przez siebie wyzna- 


względem RA i R: p arei 
wanych i praktykowanych. Ojczyzna Cobłena jest do rządu, a co do wniosku ier ela, oSw1adczyi, 
M WAZY, krajeti. z dała ha ałędzywarodo: iż przyjmie adres jedynie pay ERS w zada 
wą traktatowi opartemu na zastarzałym i zgubnym niających wyrażeniach. Zgromadzenie narodowe u- 
systemie Thiersa, a to jak mówi ugoda „przez chwaliło 475 głosami HE 142 wejść w dE 
przyjaźń dla republiki francuzkiej*, nie zaś w in- gółowe rozprawy nad projektem ustawy o sądac 
teresie przemysłu angielskiego. Przyjaźń ta po- 


przysięgłych. 
chłania także znaczną dozę honoru angielskiego. | < . 
Rzeczony dziennik przypomina motywa delegatów 
francuzkich do traktatu z r. 1860, które mówią 
tylko o sumiennem i dokładnem zbadaniu intere- 
sów przemysłowych i handlowych oraz konsumcyi 
Francyi. Spenersche Zty kończy swoje uwagi tem 
wyrażeniem: Aby klęski napoleońskie naprawić, nie 
dość robić na wspak tego, co robił były cesarz. 

Półurzędowe dzienniki berlińskie zastrzegają 
rząd przed przypuszczeniem, aby odbywające się 
od 7 b. m. w Berlinie narady komissyi socyali- 
stycznej austryacko pruskiej, miały zadanie wyż- 
szej policyi. Wszelako, gdyby zadaniem jej było 
traktować kwestye z ekonomicznego albo politycz- 
nego stanowiska, to nietylko powołanoby do tej 
narady ludzi nauki a niemniej znakomitości poli- 
tyczne, ale nadto nie ukrywanoby rezultatów na- 
rad. Takowe mają się ukończyć w przyszłym ty- 
godniu, jak twierdzi Reichs Anzeiger. 

Mesaż Thiersa wywołuje już burze w Ciele prawo- 
dawczem, gdyż jasne oświadczenie się prezydenta 
za Republiką i uznanie jéj za faktem uświęconą 
formę rządu, uważają przeciwnicy jój za przesądza- 
jący krok prezydenta, a do tego bezprawny. 

Po załatwieniu sporu o „Alabamę* przez sąd 
polubowny w Genewie i skazanie Anglii na zapła- 
cenie Ameryce wynagrodzenia, pojawia się odwro- 
tna od tamtej sprawa, która przekona, czy Stany 
Zjednoczone przyznają się do zasady, w moc któ- 
rej Anglia będzie musiała płacić wynagrodzenie. 


wanej przez Wydział krajowy. Podkomitet doradza 
przyjęcie, ale tylko fakultatywnie, dozwalając Ra- 
dom powiatowym zaprowadzić to nowe urządzenie, 
gdy osądzą to u siebie za możebne. Przeciw temu 
powstały niektóre głosy z różnych powodów, mię- 
dzy innemi, że urządzenie to zaciera samorząd 
gminy. Wniosek podkomitetu prawdopodobnie przy- 
jętym nie będzie, ale wtedy znowu nic się nie 
zrobi. Komisya z 17 członków jest tak ciężka, że 
wczoraj przez cztery godziny nie wszyscy, członko- 
wie mowy swoje przebyć mogli koleją, zatem dal- 
szy ciąg rozpraw na dziś odłożony. 

Komisya edukacyjna postanowiła na wniosek p. 
Chrzanowskiego, aby wszystkie zasady orzeczone 
ustawą zasadniczą szkolną wydaną 14 maja 1869 r. 
dla całego państwa, były zastosowane w usta- 
wach szkolnych dwóch, które komisya ta ma za- 
projektować sejmowi do uchwalenia, to jest: 1) o 
zakładaniu, urządzaniu i utrzymywaniu szkół lu- 


wnych stosuskach nauczycieli przy szkołach ludo- 
wych; a takie ustawy uchwaliły wszystkie sejmy 
w monarchii. A i 

“Co się tyczy zasad pozostawionych do orzecze- 
nia ustawodawstwu krajowemu,- komisya zgodziła 
się po większej części na zasady objęte projektem 


Hars. Wiedeń d. 16 listopada godz *. 
$0/, zjedn. dłcg państwa bautn. 6575. — zgadi . 
lig państwa w srobrze 70:05 — Losy z r 18.0 
10260 — śkoye banku 980 — Akoya kradyto wa 
338 80. — Londyn 10885 — Srebro 10710. —= 
Jukat 522. — Lombardy 202 —. — hosp Z i 
138+ 14375. — Akcye franco-austr. 137,20. — Ny- 
ealeondor 8:68. — Akcye kol. gal. Kato Lia 
Jwike 22875 — Akcya kol. Iwows. - Użerniow. 
147 — Akcye kolei półnac.-wechod. 158—— Alkkcya 
banku związkow. (Vereinsbank) 191:—. — Obłigacye 
indemniz. gal. 78—. — Akoye banku wiedoń. dla 
obrotu ogóln. 227 — — Akcya angło-banku 381— 
Akore kolei rządowój 334:50 — Akoye kol. medm. 
17850. — kkcye kol. Rudolfa 174—. — Tram- 


gminy w zakładaniu i utrzymywaniu szkoły; lecz 
większość komisyi zgodziła się na zasadę określa- 
jącą zasiłek z funduszów krajowych, na płacę na- 
uczycieli przy szkołach ludowych, nie posiadają - 
cych dostatecznego uposażenia przez gminę, cho- 
ciaż według wspomnianej zasady gmina taka obo- 
wiązaną byłaby jeszcze do stałego zasiłku krajo- 
wego dodawać taką kwotę, aby płaca nauczyciela 
odpowiednią była ustawie. i 
Większość komisyi przyjęła zasadę bronioną 
przez p. Czerkawskiego, aby naprzód oznaczonem 
było w każdej gminie minimum kwoty, jakąby gmi- 
na obowiązaną była składać na płacę nauczyciela, 
a dopiero resztę ma dodać fundusz krajowy. Mię- 
dzy temi zdaniami nie było różnicy zasadniczej, 
gdyż oba zgadzały się, że do płac nauczycielskich 
ma kontrybuować w pierwszym rzędzie gmina, w 
drugim kraj; ale chodziło o sposób oznaczania 
stosunku i o sposób wymiaru obowiązków. 
W skutek przyjęcia zasady bronionej przez p. 
Czerkawskiego i oparcia projektu I. ustawy na pro- 
jekcie wypracowanym. przez Radę szkolną krajową, 
której członkiem był p. Czerkawski, wybrała go 
komisya sprawozdawcą na sejm co do projektu I. 
ustawy. Sprawozdawcą co do projektu ustawy o 
prawach i obowiązkach nauczycieli przy szkołach 
ludowych wybrano p. Małeckiego; a p. Chrzanow- 
skiego wybrano sprawozdawcą co do ustawy lub 


cye kolei wschod. 12550 — Akcye banku anglo- 
węgiersk. 117 50. — Ako kolei zjed. 283—— Lo- 
sy tureckie 77:50.-— Losy prem. węgiers. 103:50.— 
Akcye kolei bogumińskiej 188:50. — Akcye kot. 
ces. Elźbiety 24850 — Ake. kolei pół.-zach. 217—. 
Akcye franc. -węgr. 105:50, — Ogólny austr. bank 
278:—. 
Osposobienie giełdy : 
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Anteni BBiekukewsk.ko 


Y 


„| żądają | piacą 


Pociąg 


` 


motywował swój wniosek i wnosił odesłanie go do 


way 37050 — Akcye banku budowy 158:75. — Ak . 


Sa SRS, ee ES CZE wę IC A O EO = 
i ne a S ELAR Ta POPE EE E AT V E: PRZE PSW ER D a FIJE 


CZAS z Niedzieli 17 Listopada 1872. 


ip płci żeńskićj, W wieku 
sS ad młodym, posiadająca 
wyższą edukacyę, przyjechawszy Z Wai- | 
szawy, poszukuje miejsca guwernantki w | 
domu obywatelskim, w mieście lub na wsi, | 
tu w Krakowie, w Galicyi lub Poznańskiem. 
Może udzielać lekcyj wyższćj klasycznej mu- | 
zyki, języków francuskiego, niemieckiego, | 
polskiego i rosyjskiego, oraz nauk W za- 
kresie gimnazyów niższych męzkich i żeń- | 
skich. Ktoby życzył sobie dać umieszcze- | 
nie powyższój osobie, raczy osobiście lub 
przez pocztę dostarczyć adres swój „do 
Księgarni Wydawnictwa dzieł tanich ù po- 
dytecznych w Rynku pod literami M. K. 
È. z krótkim opisem warunków przyjęcia. 
(2004-2-3) 


Nakładem Drukarni „Czasu“ W. Kirchmayera 
wyszedł i jest do nabycia w Administracyi 
tejże drukarni i we wszystkich księgarniach 


za 25 cemtów 


Kalendarz ścienny na rok 1873, 


ozdobnię drukowany, zawierający prócz samego 
kalendarza także odmiany światła, kalendarz 
żydowski, tabelki stęplowe, ceny jazdy i ruch 
pociągów na kolejach galicyjskich, obliczenie 
wartości kuponów itd. (196 -3-3) 


. 


ienniK 


(Galizische Boden-Credit-Anstalt) 


W KRAKOWE, 


na mocy $. 5 ustępu 5 Statutów zatwierdzonych d. 2 Maja 1372 r. do 1. 5.155 i regulaminu zatwier- 
dzonęgo reskryptem wysokiego c. k. ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 16 Września 1872 r. do 


z dniem 42 Listopada 1872 r. 


otwiera w gmachu Banku Galicyjskiego dla handlu i przemysłu, w Rynku 
pod Nr. 19 na dole Ta.. 


A riennik Mód 


pismo dla Polek. 


Wyszedł z druku Nr. 4 i zawiera: Opisy ry- 
cin. — Wyższa od ambieyi potęga, powieść Pauli- 

` ny- z L., Wilkońskićj. — Miłosierna przez Włady- 
sława Ordona. — Gmach wystawy powszechnój od- 
być się mającćj w r. 1878 w Wiedniu. — Okolice 
białogórskie. Suram. Kartki z podróży po Georgii 
kaukazkićj (Gruzyi) przez Jana Grzegorzewskiego. —- 
Z kraju i świata p. Omikrona. — Opis rycin (do- 
kończenie). — Opis rycin kolorowanych. — Rozwią- 
zanie zadania konikowego. — Korespondencya. — 
Od Administracyi. — Ilustracye i dodatki: 51 drze- 

- worytów w tekscie, do opisu strojów i robót. — 
Gmach wystawy powszechnój w Wicdniu, miedzio- 


| Dz 


STARANNE 


E UTRZYMANIE. 
ZĘEBO 
.GEBY DZIASEŁ TU ST 


ryt. — Rycina kolorowana. (2061) Elixir, Proszek, Pasta do zobów (opiat) z P OMMADE EPIDERMALE 
: A ten rozesłany został wszystkim prenume- Hbethana. przeciw ďupiezowi - s 
ratorom. 


Przedpłata kwartalna z rycinami kolorowanemi 
8 złr. (2 tal.), bez rycin kol. 2złr. (1 tal. 10 sgr.). 
` Adres: Administracya „Dziennika Mód“ w Księ- 
garni J. Wildta, ulica Grodzka Kraków L. 69. 


Są to wyborne środki do utrzymania trwałości 
zębów. Nadzwyczaj przyjemnój woni i smaku leczą 
puchliny twarzy, wzmacniają mięśnie dziąsłowe, u- 
trzymują czystość i białość zębów, zapobiegają pró- 
chnieniu i uśmierzają najgwałtowniejszy ból zębów. 
W Paryżu w aptece p. Dethan, Faubourg 
St. Denis, 90, —w Krakowie w aptece p. Eram- 
ezyńskiego pod Koroną w Rynku głównym, — 
we Lwowie w aptece p. WHikolaseha. 
(1830-40-53) 


# 
Pa. DICQUEMARE 
CHEMIKA w PARYZU 
i ROUEN. 
Zapobiega wypadaniu włosów. 
Spędza łupież z głowy. 
Uśmierza swędzenie. 
Skład w Krakowie w aptece p. Trauczyńskie- 


3 = R ać 
o pod Koroną w Rynku gł, i w głównych ski 
dach perfum. (1834-12-24) 


która przyjmować będzie za książeczkami wkładkowemi wszelkie wkładki pieniężne, począwszy od 1 złr. wa., 
| i opłacać od takowych procent w stosunku 
p" 


m 
£ HO © 
2 Wa sia Poczmie. 
Oprocentowanie wkładek rozpoczyna się następującego dnia po złożeniu. 
Złożone wkładki do wysokości 300 złr. zwracają się za okazaniem książeczki wkładkowćj bez 
poprzedniego wypowiedzenia. y 
Z końcem każdego kwartału narosłe procenta przypisują się do kapitału dla dalszego oprocen- 


= Ogloszenie konkursu. 
8 BAD — (2034-3-3) 


Na mocy reskryptu Wysokiego c. k. 
Ministerstwa Wyznań i Oświecenia z d. 
17 b. m. do l. 12658 rozpisuje się ni- 
niejszem konkurs do BQ Listopa- 
dla 1872 r. celem obsadzenia czte- 
rech posad asystentów w c. k. Akade- 
mii technicznój we Lwowie, mianowicie: 


arcyksiążęcym ogrodzie zam- 
kowym w Cieszynie w Szląz- 
ku austryackim są do nabycia 
wszelkie gatunki najszla- 
chetniejszych drzew owocowych, 
sprowadzonych z Francyi, po nastę- 
pujących cenach przez ogrodnika J a= 
kuba Merka: 


Grusze, 6 stóp wysokie po 70-80 c. 

Śliwy, Reine Claude i dzrzewka mira- 
belle 60-70 ce. 

Drzewka wiśniowe i czereśniowe 50-60 c, 

Szpaler brzoskwin. i morelowy 70 -90 e. 

Drzewka orzechów laskowych 60 c, 

-Brzozy płacz. które nie zmarzną 60-80 c. 

Thuja czyli drzewo życia 4 5 do 7 stóp 
wysokie od 80 c. do 2 złr. 50 ç. za 
sztukę. 

Krzewy. pożyczkowe, agrestowe i mali- 


A e aa 


towania. 


(1970-4-6) DPyrekeya. 


ETE YZ RZEZ == EDEN dla 
SALE USN RACZ 


aptekarza, 19 rue de la Monnaie w Paryżu. 
Dostać można w Krakowie w aptece p. Trau- 


a) dla katedry geometryi wykreślnćj ; Ru CARRE 
Daar i geodezyi; 

©) „.. „ - nauk inżynierskich; 
(BESK : technologii chemicznéj. 


e © CJ z H 
ES" Sieczkakwiie siioiymBowe. a Przeciw cholerze dach w aptece pana Kullaka, — w Warszawie w 
R Sieczkarnie te urządzone są do ruchu ręcznego w x d 27-1- 
dwóch wielkoś. iach, a do ruchu parowego, wodnego lub zas” WW ima czerwone "ZZ | Piesza. as ) 
konnego w trzech wielkościach. Najmniejszą sieczkarnią f = JĄŻE © A 
Nr. 1 może jeden człowiek w 12 godzinach roboczych rżnąć pi z Pi A ZR R A SE 
Ts korcy sieczki dla koni długości 12 linij, lub 40 cen- 06, RU, biegaj. "18 
tnarów siana, słomy na pościółkę itd. długości 1 > Na a> AAVA » SG: 
wszystkich tych sięczkarniach można rżnąć słomę, słomę s E » » Ą 
na podściółkę, siano, trawę i słomę z kukurudzy od 2 linij wysyłam natychmiast począwszy od a viadia. za 
do 2—4 cali w każdéj żądanćj długości nadesłaniem gotówki lub zaliczką. Począwszy od 5 
2 E a ade igości. e SA śni: 
Ceny tych 5 gatunków sieczkarń są mia zmiej= NA 5%% zniżki. è 
seu w Leibmitz: Ne. E. zir. 45, Nr. EE. złw. p (00 h | k | jil | h 
65, Nr. HIE. zir. 20, Nr. IW zir. 1066, Nr. i uek SZIACI6 IU Wil 
W. zir. I3. Ę S 5 nig F © a 
Sieczkarnie te rozsyłam tylko za zaliczką lub po- tanio zakupionych od pewnćj masy kon EN Z 
rzednią zapłatą; za naprzód nadesłane kwoty ręczę całym kursowćj, wszystkie oryginalne, za porę- Szybkie l pewne wytępienie 
e 


aoim wolnym od długów majątkiem. 


Do każdćj z tych posad przywiązane | 

jest wynagrodzenie roczne 600 złr. wa. 

Posada asystenta udziela się na dwa 

__ lata od dnia nominacyi z prawem je- 

-_ dnorazowego przedłużenia na dalsze dwa 
lata. i > 

. Ubiegający się mają swe podania wy- 

stosowane do grona profesorów ck. Aka- 

demii technicznój i zaopatrzone w po- 


żdój RASA i i E zeni jedna wielka butelka : i ; 
Do każdéj zakupionéj sieczkarni dodaję opis o uży- czeniem, je Ś Ó 5 
trzebne dokumenta jakoteż w dowody nowe 20 c. pe ; monn tejże a na żądauie wysyłam cenniki z rycinami tych AA OR EA RSA SZCZUTL W l m S I 
Z: z. = z_. . í . Ai 1 A” y=, si zkaąarn. A . . . . . . . O r zaa 
_grimtownój znajomości języka polskiego, | rancuskie częścićj kwitnące róże re OUT sieczkarnie giłotynewe znajdują się |Moet & Chandon, Clicquot . . > . . „ 375|odznaczoną przez Jego ©. K. Mość Če- 
= wnieść do Rektoratu c. k. Akademii montant 3 do 6 stóp wysokie 50-70 już odż15 lat w użyciu [i uznane zostały do tego stopnia za najprąktyczniejsze, iż otrzymałem tak AE ARKA Ak wina Bordeauz : 1.50 |SATZA Franciszka Józefa I. wys 
o 30 : 8 ę uk - i zkraju jak i zagranicy bardzo pochwalne listy i wiele medalów zasługi. . Julien, Bt. Hstópne . . . . - - » 2: wilejem 
technicznéj we Lwowie przed upływem EEA paee - . 5 3 ES eh RM wynosi blisko 5.000 sztuk. Ę (2030-2-3) |Chateaux-Margaux, Talbot . . . . . » 3— łącznym przy Js C 
terminu konkursowego 38 letnie wysadki olbrzymich szpara- O łaskawe liczne zamówienia uprasza s ante Larose wę o Foo D = , r 
; gów 100 sztuk 2 złr. r a _ Najlepsze wina reńskie: _ trucizną na szczury 
Z Rektoratu c. k. Akademii Fior, Arnhofer, eE Bla A TR C 2.25 którą prawdziwą nabyć można: | 
a SAs . . . > r z. s . z . . . i SZŁA SZA o P TA 5 PEER EKO 1) » 4 b b . 
technicznej Następnie wszelkie gatunki krzewów Właściciel fabryki w Leibnitz, stacya kolei południowćj w dolnej Styryi. | ren O EPNER AAND wKrakowie u p. M. Jawor- 
* do zakładania ogrodów, jakoteż różne ro- ————-——LoLLLomL A || n: e wina na wey: („.|miekiego i Józefa Jahnas we 
A EIn o © 413 : . . . adeira, ty, M SEO ACT AE I i x Z > á 
Lwów, 80 Października 1872 r. śliny cieplarniane i zamorskie. (1971-1-3.) Wicin weliheriimies i Masat Tanek Monien > a| Gwowie u pp. Konstantego Iskierskiego, | 


(1776-6-) ~ Wódki: Jakóba Beisera, Zygmunta Ruckera i 


s B S Rum Jamaika, najle E ARS RE RIAD, , : ; À p |. 
maż | | Bestitutioms-HlHiukEcl Chartrewse, najlepszy, Żóly | zielony > o ean | Stanista SAY 2 a 
7 à u sai Z RT EC ENNE ERA d5038%03 i CRATE : z ; z Benedyktynka 7, but. 2%, złr. 1 but. . „ 4%5]8 ; a : AŻ 
Pierwsza nagroda Nagrodą odznaczone Pierwsza nagroda |]|zu haben muam bei mir Rae oder bei Œ. Ullrich , Wion mdopplata Nr. 9. o ra Sirni, e Ly, ro l but. j 3- |benitz: w Tarnowie u pp. T. A. Wielogór- 
łoty medal przez c. k. rząd wyłą- ggfysg cznie uprzywilejowane srebrny medal : Preis: 1, Kiste fl. 20; 1 Kiste fl. 107%/,; 1/1 Kiste f. 37/2. - 


w Wittenbergu. | wielokrotnie wypróbowa- w Wiedniu. 


+ ne, jedynie i wyłącznie 
za dobre uznane. 


Ochrony przeciw przeciągom powietrza do okien i drzwi, 


z bawełny, lakierem obciągnięte, w białym, różowo-brunatnym i dębowym kolorze, sprzedają się 


i se- | skiego i W. Miildnera ù Spół. . (1650-7-11) 
ź "opąrzt. Erfinder des Restitutione-Fluid und Grinder der Fluid-Heilmethode. | || k FH Handel win hurtowny, w Wie | í ; 
Carl Simon, Thierarzt, Wiem, EE. Bezirk, Scehiffamntsgagse 14. (1759-7-12) |e Ñ. (U s dniu, Bdckerstrasse Nr. 8. Cena sztuki 50 centów. 


po bardzo tanićj cenie, 4 c. za łokieć do okna, a 6 i i0 c. do drzwi. Na jedno okno średnićj (O 42 CE a END 4 SPę SOA PRRŚÓR zk 


wielkości wystarczy zakupić za 50 c. 
_ Zamówienia z prowincyi tak częściowo jakoteż hurtownie wykonywują się jaknajspiesznićj; 
dodaje się prócz tego opis użycia, przezco takowe każdy przy oknach lub drzwiach w ten spo- 
sób przylepić może, iż zamykanie lub otwieranie tychże żadnych trudności nie sprawia. (1635-6-10) 


~ Wiedeń, Kolowratring Nr. 21, c. k. nadworny skład fabryczny 
J. Popelarz, 


c. k. nadworny dostawca ochron przeciw prze- 
ciągom powietrza. 


Ochrona 
przeciw 
zaziębieniu. 


Nadzwyczajna 
oszczędność % 
w paliwie. 


Nadzwyczaj dobre przyjęcie i szybkie utworzenie mojego 1 i 2 wielkiego Towarzystwa z */ miliona złr. kapitału zachęca mnie, bez zamiaru jednak bawienia się w grę 
giełdową na różnicę, tylko do podwyższenia niewątpliwćj bardzo korzystnój spekułacyi giełdowćj, otworzyć niniejszem 


trzecie wielkie Towarzystwo spekulacyjne z 900 udziałami po 000 zir. 


Wolno każdemu przystąpić z tylu udziałami, ile zechce. Celem łatwiejszćj przystępności wydawane będą do tego wielkiego Towarzystwa, także 1/5 części kwitów udziałowych po 
ź 100 złr. Uprasza się przy oświadczeniu przystąpienia do tego Towarzystwa złożyć zaraz całą kwotę. Dopłata do tćj należytości nie nastąpi w żadnym razie, gdyż pieniądze użyte 
do najrzetelniejszćj spekulacyi giełdowój, przez następne odebranie akcyj nigdy straconemi nie będą. Zanim to 3 wielkie Towarzystwo spekulacyjne z 50) udziałami podpisanem 
zostanie, odsetkuję wkładki kapitału po 10%, na rok, a jeżeliby przeciw oczekiwaniu Towarzystwo to nie przyszło do skutku, w takim razie kwota bez potrącenia zwróconą zostanie. 
O każdym skończonym interesie zostaną Szanowni PP. uczestnicy stosownie do postanowienia 1 i 2 wielkiego Towarzystwa natychmiast zawiadomieni. Trzecie to wielkie Towarzystwo 
tworzy się na 6 miesięcy, jednak co 2-miesiące przedłożonym zostanie rachunek o zysku ukończonego interesu, Po upływie 6go miesiąca wypłaconym zostanie natychmiast kapi- 


Dla wlascicieli koni | rospodarey. 


Pewny, rzetelny dowód o użyteczności jakiego wyrobu może być tyłko usku- 


teozn any bwyikageniomiy aitu W ienpieipny BI konon ger aniezamy sio marg i id od Gy mieś a ima Zd WACER Zz a PB pa 

wymienieniu kilku ciągle nas dochodzących listów pełnych uznania o wy robach P spekulacyjne zwrócił i zauważał, jak względnie krótkiego czasu na to potrzeba było, aby zebrać '/, miliona na podobny wyżćj wzmiankowany cel, ten może się odważyć, ucze- 

_ weterynarskich Kwizdy, z których kilka pism tutaj przytaczamy: (1643) ii minica przy teii giie aa wielkie połączone siły do ogólnie zadziwiających rezultatów doprowadziły, prowadzić będą. Celem przekonania się następuje mały przegląd dotych- 
8 j ; Ę i R czasowych 1 rezulta 8 ; 

Wielmożny Pan %7 Wa ek Jan As w Korneuburgu. gi Za pierwsze Towarzystwo . . . . . 120 złr. za 8 miesięcy,|za dwudzieste pierwsze Towarzystwo . . 37 złr. za 4 miesiące, 
dome he wach pad miej PON 2 - ZA drugie Towarzystwo HUA AZ -* DANZE za S miesięcy, ZA dwudzieste a. HW AU 55 ZWeri2A > za 3 miesiące, 
znikła, a ponieważ prócz tego o doskonałćj skuteczności płynu Pańskiego prze- ) za trzecie TOWATZyStWwO de... TA złr. za 6 miesięcy, | za dwudzieste trzecie Towarzystwo . . . 31 złr. za 8 miesiące, 
konałem się w chorobie żółeż u konia, przeto upraszam Pana o ponowne nađe- Ę 3 £ za czwarte Towarzystwo. . . . . . 76 złr. za 6 miesięcy,|za dwudzieste czwarte Towarzystwo . . 25 złr. za 8 miesiące, 
słanie czterech flaszek Pańskiego e. k. uprzyw. płynu przywrotczego. >|" za piąte Towarzystwo . . . . . . 65 złr. za 6 miesięcy, |za dwudzieste piąte Towarzystwo . . . 26 złr. za 8 miesiące, 

AUICTRECNNCNEE | SN) ESA j; za szóste Towarzystwo . . . . . . 71 złr. za 6 miesięcy,|za dwudzieste szóste Towarzystwo . . . 26 złr. za 3 miesiące, 

POOR WG E peron nd A Z za siódme Towarzystwo . . . . . . 62 złr. za 6 miesięcy,|za dwudzieste siódme Towarzystwo. . . 26 złr. za 8 miesiące, 

Wielmożny Pan Franciszek Jan Kwizda w Korneuburgu. : H za ósme Towarzystwo BORÓW 29 złr. za 5 mięsIĘCY, ZA zai ósme WIE RZ a. a za KR 

Ponieważ chwala; powszechnie Pański e. k. uprzyw. płyn przywrotczy i po- l s za dziewiąte Towarzystwo . . ce 65 złr. za 5 miesięcy, | za dwudzieste dziewiąte Towarzystwo . . 24 złr. za 2 miesiące, 

| nieważ miałem sposobność przekonać się kilkakrotnie sam o doskonałych przymio- || CH za dziesiąte Towarzystwo :. . . . . 53 złr. za 5 miesięcy, |za trzydzieste Towarzystwo . . . . . 20 złr. za 2 miesiące, 

tach wymienionego wyrobu, przeto upraszam Pana o łaskawe nadesłanie 6ciu pj| $$ za jedynaste Towarzystwo . . . . . 40 złr. za 4 miesiące,|za trzydzieste pierwsze Towarzystwo . . 20 złr. za 2 miesiące, 

flaszek. x RE ; al za dwunaste Towarzystwo . . . . . 5l złr. za 5 miesiące, |za trzydzieste drugie Towarzystwo . . . 20 złr. za 3 mięsiące, 
Heinrichsgriin, 2 września 1872 r. Józef Zaleski, leśniczy. m za trzynaste Towarzystwo . . . . . 43 złr. za 4 miesiące,|za trzydzieste trzecie Towarzystwo . . . 26 złr. za 2 miesiące, , 

Wielmożny Pan Franciszek Jan Rwiada w Korneuburgu Ć h Za czternaste Towarzystwo 10, + . 37 złr. za 4 miesięće, |za ycze czwarte Towarzystwo . . 28 złr. za 2 miesiące, 

Po PARE 80 READ Pawapia dwobżaga iue A | za spiętnaste Towarzystwo . . . «. . 40 złr. za 4 MEC Za, ACE piąte PO ENO .- . - 18 złr. za 2 miesiące, 

| a a Oak das 2 OAA a U i Maiko Lare pro BI za, szesnaste LoWArZYStWO jesc a l daf. il złr. za ə miesiące, | za trzydzieste szóste Towarzystwo . . . 26 złr. za 2 miesiące, 

R szę o nadesłanie znów 6 flaszek. ZU za siedemnaste Towarzystwo . . . . 35 złr. za 4 miesiące, |za trzydzieste siódme Towarzystwo . . . 20 złr. za 2 miesiące, 

Abuj. Spanto, 29 Lutego 1872 r. . Baron Zdenko Puteani. b za ośmnaste Towarzystwo. . . «. . . 29 złr. za 8 miesiące, |za trzydzieste ósme Towarzystwo . . . 18 złr. za l miesiąc, 

taż ; i A - za dziewiętnaste Towarzystwo . . . . 80 złr. za 3 miesiące,|za trzydzieste dziewiąte Towarzystwo . .: 10 złr. za 1 miesiąc, 

BIES" Wyroby weterynaryjne Kwizdy ma do nabycia: "GB Sh Za, Te eNA E: 45 złr. za 3 Bd. za da ae iA ; > sh 8 złr. za 1 miesiąc, 


' w KRAKOWIE p. M. Jawornioki, p. Józef Jahn i p. Józef Trauozyński |* 
3 aptekarz w Rynku głównym. > 
| we Lwowie pp. Konstanty Iskierski, Piotr Mikolasz, Jakób Beiser, S. Ru- 1 
oker aptekarze, pp. J: Piepes i G. Kleina wdowa & Rissler. 6 

Także znajdują się Składy prawie we wszystkich miastach Galicyi, o któ- Ę 


któreto kwoty jako czysty zysk za każdy po-100 złr. wpłacony udział Sz. PP. uczestnikom -gotówką w mojćj kasie wypłaconemi zostały. 

i Mam zamiar powyższe 40 Towarzystw złączyć w jedną wielką grupę, aby połączonemi środkami osiągnąć takie rezultata, które równie korzystny stosunek do wielkich 
Towarzystw tworzyć mają. Połączenie to nastąpi I Stycznia 1873 r.; bliższe warunki zostaną udzielone każdemu uczestnikowi z osobna. Wszystkie przy obliczeniu wykazujące się 
zobowiązania przejęte zostaną przez mój dom bankowy. Członkowie, którzy chcą wycofać swe wkładki, otrzymają takowe wypłacone gotówką wraz z dywidendą. 


ra: 


AT 
A a 


kod A ł A R al Zapraszając uiniejszem wszystkich $<anownych uczestników f wielkiego Kowarzystwa naju- 
bash ZEE c nna (Lo kal Ae POW: l przejmićj do przeglądnięcia mojćj główaćj księgi, mam przyjemność donieść niniejszem: 
OSTRZEŻENIE! Celem zapobieżenia maśladowań, uprasza się nie za- > - A 
i « mieniać Płymu przywrotezego Fr. J. Kwizdy, jedynie 3 Ii a || 50 d 
i | odzmaczonego e. k, wyłącznym przywilejem, z innemi podobnemi lub podo- | Y, I o C yWI en y- 


A 
IAA 


pnie nazwanemi wyrobami. Również zwraca 
się uwagę na tę okoliczność, źe każda y 
etykieta Morneuburskiego ZA A 


osiągnął każdy udział mojego 4 wielkiego Fowarzystwa w pierwszych pięciu tygsdmiach. z 


_Zsmaukiu Y B, Placht, Kantor dla spekulacyj funduszowych przy e. k. wiedeń. giełdzie, 


- Stadt, Werderthorgasse 7, im der Nähe der prow. Börse. 


Proszku dla bydląć zaopatrzoną 


; E JE ; 

© jet moim pomiżćj wyrażonym GLEA DA- ZA 

= podpisem w czerwonćj barwie i mam ŻE ? Ź ja] 

% sobie za obowiązek ogłosić, iż znajdują się ==s==<<— 5 
*; naśladowania, które złożone są z części zu- 4 


pełnie bezskutecznych, a nawet szkodliwych; 
ostrzegam zatem od zakupywania tychże. 


M r. 


f 


ZART 


„(2023-4-10) . Za przedruk nie płaci się. | Fs 


ZI EELA 


Gzcionkami Drukarni Leona Fesskowskiego. jedzielny rządea Drukarni Józef Łakocisńi, 


